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Pod sztandarem Lenina - . 
pod przewodem Sf ałina załoga p zpw Nr .i im. Ludwika warvń•kiego 

hucznymi brawami d:kceptuie treść listu do załogi 

N ' ' d k ~ • t K • I Trechgornoi Manufaktury im.Feliksa Dzierżyńskiego aprzo u zwyc1ąs wu omun1zmu. RHHOHHHHHHHOOHOOOH::„~.~~.~:.~~OHHHOHHUHO ... mmo• 

Hasła KC WKP(b) z okazji 32 rocznicy Wielkiej Rewolucji Socjalistycznej Su kc es górników polskich 
MOSKWA (PAP) _ z okazji zbliżającej się 32-ej rocznicy dzieckich, którzy oddali swe życie za naukę, terhnikę i kulturę! Bądźcie Plan wydobycia węgla w październiku 

Wielkiej Październikowej Rewolucji Socjalistycznej, Komilet Cen wolność i niepodległość naszej oj· wytrwali, odważni, bądźcie gotowi 111111111111111111111111111111111111111111111111 wykonano W 102,6 proc. 
tralny Wszechzwiązkowej Komunistycznej Partii (bolszewików) 

czyzny? dJl pokonania wszelkich trudności? 

Do radzieckich Związków Zawad~ Pracujcie ofiarnie dla dobra naszej 
opublikował 56 haseł, odzwierciedlających dążenia i. zadania na· wych zwraca się KC WKP(b) z ha- ojczyzny! 

rodu radzieckiego. słeni rozszerzenia współzawodnictw<> Pionierzy i uczniowie? Opanowuj. 

WARSZAWA (PAP). - Prze­
mysł węglqwy wykonał plan na 
październik br. w 102,6 p roc. 

plan produkcji, wydobywając 
4.177 .060 ton węgla kamiennego. 

Na czele figurują następujące hasła: socjalistycznego, popularyzowania oo de wiedz~. Przygotowujcie się do czy Spośród wszyst kich zjednoczeń 
przemysłu węglowego najwyższe 
wydobycie uzyskały: R y bnickie 
Zjednoczeni e Przem. Węglowego 
- 116 proc. Dąbro\\'Skie Z jedno 
czenie - 107 proc. - G liwick'.e 
Zjedn'oczenie - 106,3 proc., B y­
tomskie Zjedn oczenie - 104 proc. 

Huta „Batory" wykonała 
plan Niech żyje 32 rocznica. Wielkiej I PracuJl\,cy wszystkich krajów? O· świadczenia nowatorów produkcji. nów jako wytrwali bojownicy o spra 

Październikowej Rewolucji Socjali- brona. pokoju J~t sprawą wsz~s~· Okazujcie - czytamy w apelu do wę Lenina - Stalina!. . 
stycznej! kich narodów swlata! DemaskuJc1e Związków Zawodowych - nieustan- Komuniści i Komsomolcy l Bądźcie KATOWI CE (PAP). Załoga huty 

„Batory", jako trzecia z kole: w pol­
skim hutr.!ctv.rie po hucie .,Andr zej" 
i hucle .. Łaziska" - zrea.lizo.wała. 3 
list&pada br. o godz. 11-tej roczny 
plan państwowy na 58 dni przed prze 
widzianym terminem, a na 7 dni 
przed tenninem ustalonym przez T'\­

łogę w zobowiązaniu powziętym dla 
uczczenia Swięta Pokoju. 

Bratersltie pozdro"'ienla wszyst- agresywne plany podżegaczy do no- oą troskę o podwyższenie materia!· 1v pierwszych szeregach bojownikó•v 
kim narodom, walczącym 0 zWYci~- wej l\·ojny! Jednoczcie wszystltie si- nego i kultm·alnego życia robotni- o przedterminowe wykonanie pi~cio~ 
stwo Demokracji i Socjalizmu! ły do walki o trwały pokój i bezuie- k6w i pracowników! Niech żyją Ra· latki powojennej, o dalszy potężny 

Braterskie pozdrowienia. narodom czeitstwo narodów! Pozdrowienia dzieckie Związki Zawodowe - szk.J- rozwój go;;podarki i kultury, o dal-

Polski, Czechosłowacji, Bulgani, Ru wszysUdm bojownikom o sprawę po ła ~0111unizmu: sze wzmocnienie potęgi Panstwa RJ- * 
munii, Węgier, Albanii, które wkra koju pn;eciwko podżegaczom do no Korkowe hasła brzmią: dzieckiego! 
ezyly na drogę budownictwa Socja- wej wojny! Kobiety radzieckie! Walczcie o dal Niech żyje nasza wielka ojczyzn'l 

KATOWICE (PAP). Załoga kopal­
ni „Walenty-Wawel" podległej 
Rudzkiemu Zjedn oczeniu P rzem. Wę 
glowego wykonała dnia 3 bm. 3-letnl 

Uzmut Niech żyje przyjaźń n;trodów An·' szy rozkwit gospodarki narodowej i radziecka - opoka przyjażni i chwa 
Braterskie pozdrowienia wielkie- glii, Stanów Zjednoczonych i Zwląz kultury naszej ojczyzny! ~iec?t żyją ly narodów· naszego kraju! 

mu narodowi chińskiemu, który wy ku Radzieckiego w ich walce o po· kobiety radzieckie - budujące akty1\ :Sicd1 żyje Wielka Partia Bolsze-
walczyl wolność f niepodległość swe kój przeciwko podżegaczom do no- nie Komunizm! wików, Partia Lenina _ Stalina, za 

Chińska Armia Ludowa 
go kraju oraz stworzył państwo de- wej wojny! Niech żyje Komsomoł leninowska· hartowana w bojach a,,,. ,,garda 1ta 

mokracji ludowej! Niech tyje Ludo- Chwała siłom zbrojnym Związku stalinowski, czolowy oddział młodych rodu radzieckiego, inspiratorka i or 

kont~nuuje swój zwycięski marsz 

wa. Republlka Chin? Radzieckiego, które z honorem bro- budowniczych komunizmu, nieza\,od- ganiza torka naszych zwycięstw. 

Niech żyjj\ jednolite, niepodległe, niły wolności i niepodleglośt'i oaszd dny pomocnik i rezerwa Partii Boi- POD SZTANDARE)l LENINA, 

PEKIN (PAP). - Agencja Nowych zestrzelony zoslał , bombowiec kuo­
Ch.in donosi, że wojska ludowe wy- mintangowski. Załoga licząca 8 osób 
zwolily miasto Waniou położone 159 wylądowała na spadochronach i zo­
kn1 od Kantonu. Wojska kuomintan- stc:ła \'.'ziqta do niewoli. Jeńcy 0 • 
gowskie wycofały się w kierunku za demokratyczne i miłujące pokój ojczyzny! Żołnierze Armil Radziec- szewickiej! POD PRZEWODE~I ST.\I,INA -

Niemcy! kiej! Czujnie chrońcie wywalczon\' Radzieccy chłopcy i dziewczęta! XAPRZóD J\:U ZWYCIESTWU KO· chodnim. 5wiadrzyli, że bombowiec wystarto-
Niech żyje jednolita Ludowo-De- pokój i twórczą pracę naszego naro- Op:inowujcie nieustannie przodującą :1.1 ll!qZ~I U! N a północny zachód od Szanghaju, I wał z wyspy Czou-Szan. 

mokrał'c:Dla Republika Kor i! du! ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-

O rozwój współzawodnictwa 
i przedterm'nowe wykonanie pięciolatki 

Komitet Centralny WKP(b} wzywa dobywania węgla , o odbudowę 
w dalszych hasłach ma>y pracujące szybszą budowę nowych kopalń wę 
Związku Radz.teckiego do szerszego gla. 
rozwijani7 współzawodnictwa socja O zw;ększen:e tempa wydobycia i 
listycznego i do przedterminowego ( przeróbki ropy naftowej, o prz-ystą­

wykonan:a 5-letn;ego planu powo- , pienie do eksploatacji nowych z.lóż 

jennego. Komitet Centralny WKP{b) ropy naftowej, o zabezpieczenie dal­
apelu~e do robotników, inżynierów szcgo rozwoju przemyslu melalur­
i techników, by walczy li o całko\ITi-1 g:cznego, o wzmożenie produkcji e­
tą mechanizację całego procesu wy- ncrgii eJektryc;znej. 

O zwiększenie mechanizacji w produkcji 
Następne hasła KC WKP(b) wzy. cznych i innych towarów spoż.rw­

wają do rozszerzen:a produkcji ma- czych oraz o podwyższenie ich ja­
szyn, samochodów, traktorów, do kości. 

wzmożenia produkcji przemyslu che Hasła KC WKP(b) kładą z kolei 
micinego i przemyslu budowy okrę- nac:sk na następuj ące zadan-.a: przy 
tów. KC WKP(b) nawołuje dalej d·1 spieszenie i podwyższenie jakości bu 
przyśpieszenia robót. budowlanych i downlctwa. mieszkaniowego i kultu 
do podwyi:sze11ia poziomu mechani- ralnego, należyte urządzenie miast 
zacji robót budo1 vlanych. : os!edli robotn:czycb, zwiększenie 

Hasła sk.:erowane do rob')t11:ków. tempa budowy kolei żelaznych. poc 
inżynierów i techników przemysł11 wyższen'.e poziomu.załadunku i przy 
lekkiego i spożywczego wzywają do śpieszenia obrotu wagonów kolejo­
dalszego zwiększen:a produkcji tka wych, zwiększenie : przyś;>:eszenie 

nin, obuwia. odz:eży, artykułów dz'.e przewozu towarów na jednostk acll 
wiar$kich, artykuló\v mięsnych, mle floty morskiej i rzecznej. 

o zastosowanie wszystkich zdobyczy 
nauki w rolnictwie 

I 

Następne hasła, skierowane do dy, by zabezpieczyć wysokie, trw.;łe 
pracowników gospodarki rolne;, urodzaje. 
wzywają o zastosowanie w praktyce 
wsz.ystkich zdobyczy przodują•:ej na 
uki rolnej; o dalszy rozwój hodow~i 
społecznej, o pełne wykorzystanie 
maszyn w pracy na rol:, o dalszy 
rozwój elektryfikacji rolnictwa i h·) 
dowli. Pracov..-n.ików gospodarki Nl 
nej i leśnej nawołuje KC WKP(b) 
do wykonania i przekroczenia pla­
nów zakładan:a leśnych pasów o· 
chronnych, dp szybszej reat.:zacji sy 
stemu płodozmia-nów trawopolnych, 
do b•Jdowy stawów i zbiornil~ów wo 

KC WKP(b) wyraża pochwałę d:a 
kołchoźników oraz dla rob:,tników 
ośrodków maszynowo - traktoro­
wych i sowchozó~ którzy godnie 
wyw:ąz.ali .s:ę ze swych obowiązków 
wobec państwa. 

Do pracowników radzieckiego han 
dlu, spółdzielczości · i instytucji po.11-
stwowych KC WKP(b) kier~j..? !la­
sło ulepszenia obsługi konsumt.uta 
i traktowan:a z należytą uwagą ży­
czeń i potrzeb mas pracujących. 

Razem z Wami walczyć będziemy 
o dobrobyt, postęp i pokój dla ludzkości 

Li§t zaloqi PZPll' Nr 1 do zaloqi 

Trecl1gornoj Manufaktury ~~!~111111!?~,!1~,~~~~~~.!1~~1~ w Moskwie 
DRODZY TOWARZYSZE! stycznych c:em:ężców, ale zarazem Związku Radziecldego, Wszech- cji wzrastał wskaźnik jakośc: tka-

z okazji 32-ej Rocznicy Rewoln· rządzić i gospodarzyć nie gorzej, związkowej Komunistycznej Pai· nin. W 1949 r. przeciętnie uzyskiwa-
cji Październikowej, Załogi\ lecz lepiej od kapitalistów. Zdajemy tii (bolszewików), geniab1emu liśmy do 97 procent tkanin w 1-ym 

PZPW Nr 1 im. Ludn·ika Waryńskie sob:e s;)rawę. że dzis;aj w Pols ce Nauczyciel1>wi, Wodzowi klasy ga tunku. 
go w Łodzi przesyła Wam jak naj- i w innych kr a jach demokracji lu- robotnicr.ej, przewodnikowi ca- Wzorując się na W.a.szych sta-
serdeczniejsze braterskie p&Zdrowie dowej porn\\·amy się tak szybko na- lej postępowej ludzkości - TO- chanowca ch, a zwłasi.eza na o-
nia i życzenia. dalszych wspaniał:rch przód, ponieważ kroczymy po dro- WARZYSZOWI STALINOWI. siągnięciach t ow. Czutkicb, przy 
sukcesów w pracy nad budową ko- dze przez Was bohatersko utorowa- w asz wspaniały przykład, wasze $.łąpiliśmy do współzawodnictwa 
muni:zmu. nej, ponieważ korzystamy z wa- 'nauk i i \Vskazania uczą nas s ztu- indywidualnego l zespołowego, 

Miliony robotników I cały lud pr:\ szych dośwladc2eń, z Waszej szla- ki zwycięstw w walce z wrog:cm jako t e:i międzyzakładowego, 
cy w Polsce, podobnie jak setki mi- chetnej, bratersltiej pomocy. ·klasowym, pokazują, jak zrywać zdobywając J>ien vsze miejsce i 
licmów prostych ludzi pracy na ca- Wiemy, że jeśli dziś Polska, niecne ma~i. imperialistów, oraz tytuł „PrzodującegD Zakładu 
łym świecie, czczą ten dziei1 wraz kraje demokracji ludowej, Ludo ich titowsk iCh sługusów, jak jedno- Pracy w polskim przemyśle 
z Wami. Bo Rewolucja Październi- wa Republika Chln i Niemiecka czyć masy pracujące. dla budown:c- wełnianym". 
kowa uczyła i uczy klasę robotn i- Republika Demokratyczna. - a. twa socjalistycznego, DO WALKI o w ramach czynu I-Majowego, 
czą, uczyła i uczy wszystkich gnę- więc trzecia. cześć luclzkości, POKÓJ. d la uczczenia. Swtęta Robotnicze 
bionych :! eksploatowanych, że oba- zrz:uciły jarzmo imperializmu i • • go stv.'orz"11·5·my pi'er\"sze bry-

1 tó · b ·1 · 1 d Os1ągn1ęcia Wasze są dla nas J ~ 
len:e władzy kapita is w 1 o szar- pomys me za da ają fundamen- d k gady naJ·lepsze1· jakości, jnicJ·a-

d d ł · d t t t · · 1· t rogows a.zem w tworzeniu pod ników jest możliwe; o awa a 1 o- Y ns roJn socJa. is ycznego - za- toreJ'l których była tow. Marla 
· · b · I d ' t d · • staw socjalizmu w naszym Pań- , daje otuchy oraz wiary, ze ro otm- w Zlęczamy o zieJowym osiąg- Tcrpilakowa. Dala ona 100 pro-
hł d ł · · · R l ·· p 'd · stwie Ludowym, które powstało 

cy w sojuszu z c opami z o a3ą męc1om ewo uc11 az z1erniko- . cent primy, wykonuJ·ąc baz„ pro 
k b 1. · ł d k ·t 1· · b · do życia dzięlci bohatcrskieJ· Ar- "" n:c tyl o o a ic w a zę -ap1 a 1- weJ, ohaiersk1m narodom d 1 duckyjną. w 114 proc. 

.....•.••.•• „ •.•.••.•....••. „„.„ ••••.••.•.•• „ •.•.....•••..•• „ ••••.•••••. „ ••.••. „„„„.... mi Ra z. eckiej. 
Wzorując s ię na Waszej pra- Tow. T erpilak czerpała natchnie-

Be,grad - ośrodek dywersji 
cy, z radością dzielimy się z n ie w swej pracy z Waszego mistr za 
Wami osiągnięciami na teren'.e pracy stachanowskiej , t ow. Czut­
naszej fabryk: wyrobów wełn ia- kich. 
nych. Dzięki opiece P odstawowej Orga-

i baza wvpaduwa szpiegów wywiadu 
- amer~ kańsldego 

Natychmiast po oswobodzeniu Ło- nizacjt Partyjnej PZPR, Rady Za­
dzi przez Armię Radziecką i Woj- kładowej i Ki erown:ctwa Fabryki, 
sko Polskie, przystąpiliśmy do od- współzawodnictwo w naszych Zakła 

kraju „s wej pra- budowy nasrej fabryki, zniszczonej dach rozwinęło się poważn ie. Już MOSKV/ A (PAP) .. - Agencja Tass 
donosi z Paryża : 

Konferenc ja przedstawicieli dyplo­
matvcmvch USA w kra jach europej· 
skich rozważa problem .zorganizowa­
nia ośrodków „propagandy specjal­
nej" w krajach Europy Wschodniej. 

władaj ą język iem 
cy··. 

W dobrze poinformowanych kołach 
twierdz: się, że Departament Stanu 
USA zwróci się do rządów krajów 
A mery ki Łacińskiej o ustanowienie sy 
stematycznego kontaktu ich przedsta 
wiciełi dyplomatyczuych z -prLedsta. 
wicieliimi dyplomatycznymi USA -
celem wspólnej walki z komuni­
zmem'' . 

w 40 procentach przez faszystow- dziś 44 procent całej załogi bierze w 
skicb okupantów. · nim ud7Jiał. Posiadamy 20 brygad 

najwyższej jakości. 
Robotnicy nasi wz~ęł: się do pra-

cy z r.apałem i rozmachem, świado- W niebu współzawodnictwa dają 
· mi, że w nowym ust roju pracują przykład członkowie Partii, 30 pro­
dla własnego dobra. Już po upły- cent agólu współzawodniczących -
wie miesiąca Zakłady zostały urn- to członkowie Polskiej Zjednoezonej 
chomionc dzięki otrzymaniu od Part ii Rnbotniczej. 
Związku Radzieckiego pierwszego Czytając w prasie o tym, że przed 
transportu wełny i dzięki ofiarnej te1·minowo wykonal:ście plan, z ra­
pracy załóg, organizacji partyjnej, dością informujemy Was, że i my, 

Dla kierownictwa tej propagandy 
- jak s twierdzają dobr'z:e poinformo 
wane kola - twor1y się ośrodek w 
Belgrad1ie. Ośrodkiem tym kierować 
!}ędzie akredytowana w Bełyradzłe 

ambasada Stanów Zjednoczonych. 
Q Wzbogacenie Sztuki, nauki i techniki Wł'.idze ameryka1'1skie przeznaczają 

nowymi dziełami i wynalazkami na fiuansowanie ruchów podziem-

Rady zaldadowej oraz Dyrekcji. idąc Waszym śladem, wypełniliśmy 

5 • 'ł 'I' d d J , · Do szybszego uruchomlen:a przy- nan plan 3-lctni na. czt ery dni I po ml mr O O OfOW czynili się przede wszystkim towa- przed usta.1onym przez nas w przed­
rzysze: Włodarczyk, Janicki, Nale- majowym wspólz.awodnictwie termi· . nych w rozmaitych krajach Europy 

Pracowników nauki, literatur~', I nych obywateli socjalistycznego spo Wschodn:ej kwotę 10 milionów dola-
sztuki, i kinematografii wzywa KC łecze1istwa, aktywnych bojowników o rów, W krajach Europy Wschodniej 
WKP(b) do wzbogacenia nauki i tech komunizm. .belgrc1.dzkie centrum. ,szpie9owsko; 

D l h ł ł propagandowe ma nnec swmch em1· 
niki nowymi odkryciami, do wzmoc a sze as a a oszą: 

• c. 
1 

• • sariuszy, wyszkolonych przez Fede· 
nienia łączności nauki z produkcją, do Pracownicy medycyny. UlepszaJc1e ralne :Biuro Wywiadu Amerykańskie 
tworzenia nowych, stojących na wy obsługę medyczną ludności! Walczcię go. Formalnie emisariusze ci będą 
sokim poziomie ideowym dzid, go.i· o wzorową pracę zakładów leczni- piastować stanowiska dyplomatycz· 

nych wielkiego narodu radzieckiego. czych i sanitarnych! l ne attaches USA. 
Do nauczycieli i nauczycielek zwra Cały naród otoczy opieki inwali- Kam'.ydaci ~~ tych emi~ariuszy po 

. • . . chodzą z kra1ow, do ktorych teraz 
ca się KC WKP(b) z apelem o wy doi„ WOJny \V obronie OJczyzny oraz skieruje się ich na nową „pracę" pod 
chowar.f.e kulturalnycb. wykształco- rodziny bohaterskich żołnierzy ra· zmyślonvmi nazwiskami i oczvwiśc.ie 

• I 

wyniesie deficyt pa, Nonas, Witebski a obok nich nem, to znaczy w dniu Zł paździer-
b d • k wielu :nnych . nika b. r. 

U zetowy ~mery i W p:er wszym okresie puszczono (Dokończenie na str. 2-giej) 
WASZYNGTON (PAP). Biuro bud­

żetowe r rzy prezydencie USA prze­
kazało przedstawicielom prasy ofi· 
c:jalne oświadczenie, w którym 
stwierd7.a się, źe deficyt Stanów Zje-
dnoczonych osiągnie z końcem bie­
iącego roku budżetowego kwotę 5,5 
miliarda dolarów. 

w ruch 40 :proc. parku maszynowe-
go. Jednocześnie prowadziliśmy da­
l€j r emont maszyn i rozwijaliśmy 
produkcję. 

Produkcja nasza w 1945 r . wyno­
siła 483 t ys. m, w 1946 r. - 1.140.000 
m. w 1947 r. - 1.457.000 m. w 1948 

Na· str. 2 ciqg dalszy artykułu 
o pracy Józefa Stalina 
„(( westia narodowa 

leninizm" r . - 1.740.000 m , a w roku 1949 wy- a 
niesie 1.900.000 m. 

pióra A. Aziziana RównocześU:e z r ozwojem produk 



/ 

bstr. ! -- Nr 30! 

f_J:!.'?.~~.!r. ... P.!?.. •• ~!.'?.!!!.!~kiej Republice Demokratycznej (IV) 

'Po ie n c j a1--·gosp-c;·(f(] r czy 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej 
('. zym jest gospodarka Republiki 

Niemieckiej? Jaki jest jej po­
tencjał przemysłowy i w jakiej mie­
rze włączenie gospodarki wschodnio­
nie:nieckiej do systemu gospodarki 
pokojowej pomnaża siły ekonomiczne 
obozu pokoju? Na te pytania szuka­
li~my odpowiedzi - wędrując po 
Niemczech, z tym większym zainte-
1·esowaniem, że dość rozpowszech· 
nione mniemanie uważa wschodni11 
część Niemiec za kraj nie reprezen­
tujący większej siły gospodarizej. 

W rzeczywistosci jest jednak ina­
czej. Prawdą jest, że strefy zachod­
nie skupiają ogroinną większość prze 
mysłu węglowego i stalowego, skon· 
centrowaną zwłaszcza w Zagłębiu 
Ruhry. Ale jeśli uwzględnić wszyst­
kie inne dziedziny produkcji przemy­
słowej poza tymi niesłychanie 
zresztą ważnymi gałęziami produk­
cji - skupionymi na Zachodzie, oka· 
że się, że strefa radziecka reprezen­
tuje znaczną część potencjału prze­
mysłowego Niemiec. 

Strefa radziecka obejmuje 30,2 
proc. terytorium niemieckiego i 26,3 
proc. ludności. Jak wygląda wypo­
sażenie przemysłowe tego teryto· 
rium? Jeśli idzie o produkcję ma­
szyn i aparatów - strefa radziecka 
reprezentuje 21,9 proc. całej niemiec­
kiej produkcji z r. 1936. W poszczegól 
nych gałęziath przemysłu maszyn:i­
wego udział strefy radzieckiej jest 

jeszcze większy. Tak np. jeśli idzie 
o obrabiarki - strefa radziecka re­
prezentuje 29 proc. ogólnoniemiec­
kiej produkcji, a jeśli idzie o produk­
cję maszyn włókienniczych - na· 
wet 54 procent. 

Bardzo znaczny jest również U· 
dział strefy radzieckiej w zakresie 
precyzyjnej mechaniki i optyki, bo 
wynosi 35 proc. całej produkcji nie­
mieckiej. W przemyśle przetwór­
czym obraz jest w niektórych dzie­
dzinach jeszcze korzystniejszy dla 
Republiki. Strefa radziecka posiada 
39,2 proc. potencjału w dziedzinie 
włókiennictwa i 36 proc. w dz-iedzinie 
wytworów metalowych (z żelaza i 
metali uieżelaznych). 
Przemysł chemiczny strefy p<>5ia­

da zdolność produkcyjną równą 26,!!! 
proc. ogólnoniemiukiej produkcji z 
roku.1936. · 

Cyfry powyższe, dotyczące poten­
cjału przemysłowego, nabierają peł· 
nej wymowy dopiero wtedy, gdy się 
uwzl?lędni stopień. wykorzystania 
zdoffiości produkcyjnych przernysłn 
wschodnio-niemiecklego orH gdy się 
zwróci uwagę na to, w czyich rękMh 
znajduje się ten przemysł. 

Kluczowe przedsiębiorstwa są w 
rękach narodu. W górnictwie węglo­
wym przedsiębiorstwa unarodowione 
reprezentują 99,5 proc. produkcji, 
tyleż prawie wynosi udz.iał uspołecz· 
nionych przedsiębiorstw w energe-

tyce. W przemyśle metalowym -
56 proc„ papieru i celulozy - 45 
proc„ w budownictwie maszyn -
41 proc., w produkcji chemicznej -
35 proc. Ogółem przedsi~biorstwa 
unarodowione dają około ~5 procent 
produkcji przemysłowej Republiki. 
Oto aparat produkcyjny - w cało­
ści wykorzystany, z którym demokra 
tyczne siły. niemieckie przystąpiły do 
pracy kierując się chęcią i progra­
mem zbudowania gospodarki poki>­
jowej bez monopolistów i junkrów, 
przeehv- monopalistom i junkrom. 

W tej pracy podstawowym narzę­
dziem były właśnie unarodowione fa­
bryki. Łatwiej jest bowiem zlikwido­
wać monopolistów, aniżeli stworzyć 
ustrój gospodarczo-p-01ityczny unie­
możliwiający powrót monopolistów i 
przekreślający wszelkie nadzieje i 
wszelkie rachuby na ich powrót. W 
dziele stworzenia takiego właśnie u· 
stroju gospodarczo-politycznego unie 
możliwiającego wskrzeszenie władzy 
monopolistów - odegr!lły decydują· 
cą rolę unarodowione fabryki - go­
spodarczy fundament niemieekleJ de­
mokracji. One to stały się podstawą 
gospodarki planowej. W tych to una­
rodowionych fabrykach i przelsię­
hiorstwach rozpoczęła się walka o 
wytworzenie nowego stosunku do 
praey, tu zrodził się tzw. ruch akty­
wistów (przodownictwa pracy), któ­
ry święcił pierwszlł swą rocznicę w 

przededniu naszego przyjazdu do 
Berlina. 

Ruch aktywist6w zaś jest najsil· 
niejszym przejawem utrwalenia się 
demokracji i Republiki w świadomo­
ści pracujących. Robot11icy niemiee· 
cy najlepiej wyrażają swój stosunek 
do Republiki, demokracji i walki o 
pokój poprzez swój nowy i świado· 
my stosunek do pracy. W ciągu ub. 
roku, od października 1948 do pai· 
dziernika 1949 - zaszedł w tej dzie­
dzinie w Niemczech rozwój, który 
można określić jako skok naprzód. 
W zeszłym roku, w październiku za­
początkowano n1ch aktywistów. W 
tym roku obejmuje on J.lŻ wiele dzie 
siątków tysięcy ludzi. Ruch aktywi­
stów stale rośnie i jest to jt>df'n z n11i 
lepszych barometrów rozwoju świa­
domości demokraty ;inej i pr7.ywiąza­
nia do sił społeczn7c11, Które zrrydii· 
ły Republikę. 

Zachodnio-niemieckie gniazdo militaryzmu 

Siewcy niepokoju na Ba/kanach 
Od kilku dni toczy się w Komisji chwili wkroczenia do kraju wojsk 

Polityc:i:nej ONZ dyskusja w spra- brytyjskich jest łańcuchem świado­
wie Grecji. mych prowokacji anglosaskich im-

Delegaci USA 1 Anglii starają S",ę perialistów. 

Razem z Wami walczyć będziemy 
stworzyć fałszywy obraz sytuacji w W swoich pamiętnikach Chur­
Grecji. Przy pomocy oszczerstw i chill chełpi się, że jako prerrrler rzą 
kłamstw przeciw demokratycznym du brytyjskiego wydał gen. Sc-0ble, 
sąsiadom Grecji, usiłują oni Vlryka- ówczesnemu dowódcy wojsk brytyj­
zać, że przyczyną walk w Grecj: skich w Grecji, rozkaz strzelania 
jest rzekoma pomoc wojskowa, u- bez ostrzeżenia. do greckich party­
dzielana przez Bułgar:ę i Alban:ę zantów, którzy już oswobodzili Ate-

Rzecz jasna, że te pienią.dze przy­
noszą ogromne dYW'ldendy amery­
kańskim i angielskim kapitalistom, 
którzy wykuplll kopaln1e 1 fabryki i 
opanowali handel zagran!cmy Gre­
cji. Znany jest np. fakt, że anglel• 
ski wiceminister spraw za.granicz• 
nych Noel - Baker, Jest właścicie­
lem 3.000-hektarowego majątku w 
Grecji, że wielkimi obsramikami są 
członkowie anglelsldej rodziny kró­
lewskiej. o_ dobrobgt, postęp i pokój dla ludzkości 

Lrnt załogi PZPW Nr 1 do załogi Trechgornoj Manufaktury 
im. Dzierżyńskiego w Moskwie 

greckim siłom dem-0kratycznym. ny i "'-I~kszą część kraJu. 
Przemówienia. ministra Wyszyńskie Znane są powszechnie os~nstwa, 

go, oparte na bogactwie materią.- dokonane w czasie plebiscytu, kiedy 
łów dowodowych, wyka.za.ły calko- na bagnetach żołnierzy angiielskich 
witą bezpodstawność tych oskar- imperialiści wprowadzili na t ron 
żeń. Min. Wyszyński wykazał na. króla wbrew woli większości naro­
podsta.wle oficja.lnycb dokumentów du greckiego. Wjagomo jest wszyst 
.rządu ateńskiego, że Bułgaria. i Al- kim o w:arołomshvie rządu ateń­
ba.nia. nie udzieliły zbrojnej pomocy skiego, który po tzawarciu rozejmu 
partyzantom greckim. z powstańcami ka.zał ich masowo a-

Grecja została rJe tylko :prze­
kształcona w kolonię anglo-amery­
kańskiego kapitału, lecz także w la­
boratorium fabrykantów śmierci. 
Jak podała niedawno gazeta „News 
Chronicle" w walkach przeciwko 
partyzantom wypróbowano nowe ro 
dza.je broni 1 razów trujących. 

(Dokończenie ze str. 1-szej) Równolegle do szkolenia· zawo Niech żyje wódz narodów, nfeuglę 
Zgodnie z zobowiązaniem załogi dowego nasza organhacja par- ty bojownik pokoju l postępu Wiel-

fabrycznej, plan roczny wykonamy tyjna przeprowadza szkolenie ki Stalin! 
do dnia 27 listopada 1949 r. ideologiczne swych członków, Przewodniczący Rady Zakładowej Dążen:e do opanowania Grecji łą­

czy się u imperialistów z ich szer­
szym planem, zmierzaJącym do Gpa­
nowania. Bałkanów. 

;przypomniał on, że Albania wlelo resztować, rozstneliwać i wieszać 
krotnie WY1'3Żala gotowość uregulo- bez sądu. . D 1 twlJl'Ząc kursy marksizmu - leni Państwowych Zakładów Pnemy-

o os ągnięć produkcyjnych tj. ni.zmu różnych pO'.Liomów. Te-
przedtermin k 1 1 słµ Wełnianego Nr 1 im. Ludwika owego wy onan a P a- oria. Marksa, Engelsa., Lenina, 
nów, przyczynik się również człon- Stalina., któr<> przyswa.JaJ"- sobie Waryńskiego: 

wania stosunków z Grecją. Nie do- Nie jest też tajemnicą udział Ame 
szło do tego tylko d latego, że mo- rykanów w tym chlele. Amerykań­
narcho-faszystowski rząd ateńskl ey sk:e czołgi, samoloty, artyleria i o­
nicznie odmawia na.wiązania norma.I kręty biorą udzla.ł w kolejnych ofen 
nych stosunków z Albanią, wysuwa- -sywach wo-Jsk menarcho-faszystow­
jąc żąda.nie zaboru częścf zlem al- skich przeciw greckhn siłom demo­
bańsklrh. kra.tycznym. Amerykański general 

k · kl b · 1· t ... "' (-) H. Nicldewicz. O'\\Tle naszego u u raciona 1za o- nasi partyjniacy i bezpartyjni Amerykańskim l angielskim im­
per.alistom potrzebne jest dlatego 
zarzewie niepokoju na. Bałkana.cb. 
Dlatego Senat amerykańsk:. „za.le­
ca." przyłączenie części de.m albań­
skich do 9recji, dlatego mnO'Lą, się 
prowokacje przeciw Bułgaril i innym 

rów, którzy W:Pro.wadzili szereg u- robotnicy, pomaga. nam w na.-
sprawnień i ulepszeń. szeJ pracy i walce. oświetlając 

Sekretarz Podstawowej Organizacji 
Partyjnej PZPW Nr 1 :m. Ludw:­
ka Waryńskiego: Równolegle z realizacją planów nam drogę do socjalizmu. 

produkcyjnych, nasz plan oszczęd­
nościowy został wykonany w ciągu 

(-) Wł. Dubllas 
Dyrektor naczelny: 

9 mies:ęcy w 100 proc. 
Nasz obecny ustrój zapewnia nam 

opiekę nad człowiekiem pracy i jego 
potomstwem. Toteż jeszcze w roku 
1945 przy 12:ak.JJadach naszych po­
wstały: żłobek, przedszkole, świe­
tlica, kolonie letnie dla dz:ecl, am­
bulator:um fabryczne, zakłady na­
prawkowe szewski, krawiecki, 
fryzjerski, łaźnie, stołówka. 
Jednocześnie Związk:! Zawodowe 

zorganizowały ca.loroczną akcję we.za 
sów pracowniczych, założono u nas 
prewentorium dla dziec:, Stację 
Opieki nad QVIatką i Dzieckiem. 

W m!arę wzrostu naszych osią­
gnięć produkcyjnych i oszczędnoś­
ciowych rosną zarobki, podnosi się 
stopa życiowa robotników. 

Swiadomi tego, że przez przeszko­
lenie zawodowe podnies!emy kwa­
lifikacje robotników 1 tym samym 
stworzymy .:m anożliwo~i objęcia 

stanowisk kierown~czych, s.kieri;wa­
liśmy setki na.szych robotników do 
szkół toohnic:mych i innych, różnych 
spcejalnoścl, oraz stworzyliśmy pny 
na.~zych zakłada.eh Szkolę Mistrzów 
Tkackich. 
Absolwenc~ tej szkoły, . wracając 

do zakładu pracy, obejmują wyższe 
stanowiska. Dziś już '75 procent o­
gólnej liczby oclpawicd:zialnych sta· 
nowl.!ik w produlccji saJmuJą r<tbot­
nlcy. 

Dziękując Wam za WaM:ą cen­
ną pomoc w urzeczywistnianiu na-­
szych dążeń, życzymy Wam dalszych 
zwycięstw na drodze do komun,iziiiu 
i przesyła.my Wam gorące brater­
skie pczdrowlenia. 

Bądźcie pewni, te w toczonej przez 
Was wzlce o pi;kój made w nas 
wiernych towarzyszy broni. Zwy­
cięstwo w walce o pokój, zwycię­
stwo w walce o 11ocjalfzm uw&Zamy 
za spra.wę naszego życla i szczęś~ 
cia.. 

Wojna oraz śmierć 1 nleszcz.ęście 
chodzą w parze. Tylko garstka pa­
jąków kapitalistycznych tuczy się 
na wojnie kosztem potwornych nie­
szczęść, nędzy .: śm:erci milionów lu 
dzi pracy i dlatego pragnie rozpę­
tać nową wojnę. Wierzymy, że my, 
procfol lud.zie pracy, pojmujący, ile 
zła może przynieść nam wojna, do 
której dą.:ią rekiny kapitalistymne 
z Wall - Street, potrafimy w imię u­
trzymania pokoju„ w Imię życia I 
szczęścia ludów całego świata, wy­
kr.zesa.ć z siflhie dość sil, a.by zdepta-0 
gadzinę podżega.czy wo·jennych. 

Niech krzepnie ł wv.rnacnia slę 
przyjaźń i sojusz narodu pol~kiego 
z naroclami Związku Radzieckiego! 

Niech rozwija się ł rozkwita Zwią 
zek Socjalistycznych Republlk Rad, 
pr.zooownik całej postępowej lud~ 
kości! 

(-) W. Koźłukowa 
„ZSRR nieraz wska.zywał - po-1 van Fleet jest faktycznym dykbto­

wiedział Wyszyński - że pod.stawo- rem Grecji. Jego pomocnicy z Ame 
Przodownicy pracy: wą przyczyną sytuacji, kt-6ra powsta ryka.ńslcieJ Misji w Atenach rząichą 

A. Skibińslta., W. Szczygielska, Ma la w Grecji, je.st walka pi;mlędzy we wszystkich ministerstwach. Ogu­
rla Terpila.k, 3. Gajda, St. Sasik, narodem greckim i popieraną przez Iem według oficjaJnycb danych Kon 
Dąbrowska., Miel~ek, G. Górska., reakcyjne kola Stanów ZJednoczo- gresu Ameryk~tege; S\any Zje­
J • .Janicka., E. Kaczmarek, St. Pie-

1 
nych l Anglii rod.runą reakcją grec- dnoczone wydały 1.300.000.000 dola.­

chota, Pa.włowski, To·mczy<k, ł.u- ką". rów na. opanowanie i podporządk&-
czak, Prz}·bylskl i inni. Cala h!storla Grecji od p:erwszcj wanie sobie Grecji. 

Na szp~ltach prasy 
List otwarty do katolików w Niemczech Zachodnich 

Pod takim tytułem ukazał się w 
dzis'.ejszym „Słowie Powszechnym" 
list zespołu redakcyjnego „Dziś i Ju­
tro" i „Słowa Powszechnego" do ka 
tolików w Niemczech Zachodnich. W 
liście tym czytamy m. in.: 
Wfolk~ żal i sprzeciw budzi w nas 

.fakt. że między podżegaczami do 
wojny, wśród głosów, powtarzają­
cych dawne nieszczęsne tradycje an­
typolsk~e, słyszymy głosy nie tylko 
waszych przywódców świeckich , jak 
Heuss, Adenauer, czy też J. Tiel­
man i E. Pusche, lecz na"·et i O!;Ób 
ducho·,vnych, że wymien:my tylko 
księdza prałata d-ra Mense, ks. 
Reichenbergera, czy ks!ędza Diehla, 

nie I:czących się ze swą godnością 
duszpasterską, stawiając ją w stuż­
bie wybujałemu egoizmow: nacjo­
nalistycznemu, przez który przelano 
tyle niewinnej krwi w ostatniej woj 
nie. Duch-0wni c.:. nie baczą na strasz 
liwe skutk:, jakie postępowanie ich 
przynieść może całemu katolickie­
mu św:iatu, Europie oraz narodoY.r: 
niemieckiemu. 

Z CDU - czytam~r dalej - taką, 
jaka jest w tej chwili w Bonn ,żaden 
uczc:wy człowiek w Polsce rozma­
wiać nic może. 

Dlatego nie zwracamy s:ę do 
CDU, ale do wszystkich uczciwych 

Niemców - katolików w Niemczech 
Zachodnich. 
Cały świat przeżywa wielkie, nie­

słychanie don.:.osłe zmiany i refor­
my społeczne, gospodarcze i ustroj')­
we. Dokonanie tych zmian, ich wy­
nik korzystny, nie zaś u jemny, wy­
maga spok-0ju : miłości bliźniego. 

W Niemczech Wschodnich znaleźli 
się Niemcy, któ~·zy mówią nowym 
jęzJ-kiem. językiem, wzbudzającym 
uznanie i będącym próbą odbudowa 
nia zaufania m:ędzy n:irodem nie­
mieclón a innymi narndam!. Języ­
kiem tym, jak dotychczas, mó•v:ią 
przywódcy marksistów n:iemieck:ch, 
a niestety - nie katolicy niemieccy. 

krajoon bałkańskim, dlatego pnefor 
sO'Wano tltowską Jugosławię do Ra­
dy Bezp.loozeństwa, dlatego rząd a.­
teńskl systematycznie podsyca pło­
mień walk domowych, oknitn.ie p.rrze 
śladując demokratów i wszystkich 
ludzi postępowych. 

W Komisji Pol:tyczne3 ONZ mln. 
Wyszyński WY&tą,pll s konkretnymi 
wnloska.mi w celu połll'ienl& kresu 
walkom domowYm w Grecji~ Prze­
widują. one ogłoszenie powszechnej 
amnestii, demckra.tycme wYb&ry 
do p:u-lameńtn pod kontrolą zwierz­
chniego organu greckiego, w skład 

którego we&liby również prżedsta­
wiclele greekich kół demokratycz­
nych, reprezentujących ruch naro­
dowo-wyzwoleńczy ora.z ustanowie­
nie obserwa.cJi ze strony przedsta.wl 
cieli moeantw, wląc:zaJąc ZSRR, ja.­
ko jedyne mocarstwo niezaJntereso­
wane. 

Tylko wykonanie t.ego program.u 
może przywrócić po.kój w Grecji, 
mer.re za.kończyć krwa.wą net, jaką 
amerykańscy iJDperlaliścl zgotowali 
na;rodowi greckiemu. 
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dze. Dialekty ka .J. polega na tym, t.e - .eJ. ma en~ neJ az1e J~ no 1 eJ soc.-

do zespolenia narodów i języków na- (1904 r.), towarzysz Stalin pisał, że j rodowej. W tych warunkach Lenin cji leninowsko-stalinowskiej polityid I nienia państwa radziecldego kiero- JahstycimeJ · g?sP?dar~i narodoweJ, 
rodowych w dalekieJ' przyszłości po k d " „ h k . St 1. ł . . k t•i narodoweJ·. '"ał bezpps'r•edru'o cała. pru„a part;1· ~a, podstawie hkw1dacJ1 klaą wyzy'!r „ wcstia naro owa w roznyc o re- 1 a m ączą. rozw1ązame wes 1 " "' •• ..,.,, ,, KUJących 

Z\\-ycięstwie socjalizmu we wszyst- sach służy rozmaitym interesom, na- narodowo-kolonialnej z losem rewo· śmiało proklamując prawo każde· i władzy radzieckiej nad i-ozwiąza· · 
kich krajach, ludzkość idzie nie po· biera rozmaitych odcieni w zależno- lucji socjalistycznej, ze zwycię.:;twem go narodu od oddzielenia się, partia niem kwestii narodowej w ZSRR. Stosując konsekwentnie zasady SO· 

przez kosmopolityczną negację róż- ści od tego, jaka klasa i kiedy ją dyktatury proletariatu. Towarzy:;z bolszewików uporczywą walką prze· z imieniem towm:zysza Stalin.a zwili cjalistycznego planowania gospodar-
nie narodowych, kultury narodowej, wysuwa" (Dzieła, t. I, str. 32). Stalin daje ścisłą i jasną charakte- ::iw nacjonalizmowi, wychowywaniem zane jest utworzenie i utrwalenie ki kraju, państwo radzieckie w całej 
języka, suwerenności narodowej, lecz rustykę istoty politnki narodowościo· mas w duchu internacjonalizmu i be:i. wszystkich republik radzieckich, u· pełni uwzględnia potrzeby mas priv 
d h t kwit Przed pierwsz" WOJ

0

Il" światową " " · h tk· h bl'k 
rogą wszec s ronnego roz u ~ "' wej partii bolszewickiej w tej nowej interesowną pomocą dla wszystkich tworzenie i utrwalf:.nie Związku So· cuJą.cyc wszys 1c repu 1 nara--

wszystkich bogactw duchowych wszy bolszewicy łączyli kwestię narodową sytuacji: uciemiężonych poprzednio na:rodów cjalistycznych Republik Radzieekich. cl-Owych. Przybliżenie przedsiębiorstw 
stkich narodów, drogą rozkwitu kul- z losem rewolucji buri;uazyjno-demo· w dziedzinie likwidacJ'i ich zacofania W swych historyczn"ch referatach przemysłowych do fródeł surowców 
t · l' t · d l d kratyczneJ· w RosJ'i „Partia uważała, iź obalenie wła· • · ł k 1 ury socJa 1s yczneJ po wzg ę em • kulturalnego i gospodarczego zlikwi- na X i XII ZJ'eździe Partii oraz w in· sprzyJa o e sp oatacji ogromnych 

Ś • • d j d 1 d · ł · b 1 dzy kapitału i organizacja dyktatu· bo 1 tre c1 I naro owe po wzg ę em „Pai1:ia nasza uwaza a, ze o a e- dowała nieufność międzv. narodami nych swych pracach towarzysz Stalin gactw natura nych republik naro-
f d . t . 1. t . . ' 1 'd j k f d ry proletariatu, wypędzenie wojsk d h p , · ki 
ormy, rogą in ernacJona 1s yczneJ me caratu, ikw1 ac a reszte eu a· naszego kraJ·u, zapewniła ich dobro- teoretycznie uzasadnił i wszechstr.>n owyc · anstwo radz1ec ·e tworzy-

l 't k' 1 , · , · 1 1. 1 łk · d k t . imperialistycznych z granic krajów · ł · · · · h . 
po 1 y 1 wo nosc1, rownouprawmen a izmu ca owita emo ra yzacia wolne ZJ'ednoczenie się w składzie J'eJ nie opracował politykę narodową par o rozwiJaJącą się armomjnie j:)dno· 
i . . 'ł d' 1 kolonialnych i zależnych oraz zapew- l't d k 

przyJazneJ wspo pracy naro ow. kraju - są naj epszym rozwiąza· nolitego pśństwa związkowego. tii komunistycznej w warunkach dyk I ą gospo ar ę socjalistyczną, w któ 
niem kwestii narodowe)·, możliwym w nienie tym krajom prawa. do oddzic- O I k t łt · tat I · W · reJ· przeprowadzony J0 est właści~y 

III. 

W pracy pt. „Kwestia narodowa a 
leninizm", towarzysz Stalin od· 

słonił mobilizującą, organizującą i 
przeistaczającą siłę polityki partii 
bolszewickiej w kwestii narodowej. 

Towarzysz Stalin uczy, że nie moż 
na traktować kwestii narodowej, ja­
ko czegoś samowystarczalnego i sta· 
łego, nie zmieniającego swego kie­
runku i charakteru. Towarzysz Sta­
lin uczy, że kwestia narodowa jest 
organicznie związana z walką klaso­
wą proletariatu. Jeszcze w swej 
wczesnej pracy pt. ,,Jak rozumie so· 
cjal-demokracja kwestię narodowa.?" 

lenia się i organizacji własnyc!I gromną. ro ę w u ·sz a owamu nry pro et.anatµ. ysumęty przez „ 
ramach kapitalizmu".•) państw narodowych, likwidacja wro· się przyjaznej wspć.łpracy narodów tow. Stalina szeroki program posu- podział pracy międży republikami 

Do tego okresu odnoszą się progra gości narodowej i nacjonalizmu oraz ZSRR odegrał wielki naród rosyjski, nięc, zmierzających do likwidacji za· radzieckimi, ndz:ielającymi sobie 
mowe prace: Lenina ,,Uwagi kry· utrwalenie międzynarodowych wi~ który. zas~żył sobi~ na. P?'!szechne cofania. g~s:i;>odarczego i ku!turalne- wielostronnej pomocy wzajemnej. 
tyczne w sprawie narodowej" i Sta- zów pomiędzy narodami, organizacja uznanie,_ Ja.ko 1_1a.Jwyb1tmeJSZY ze g~ uc1em1ęzon:1'ch popr~edn?o . na~·o· Pomyślna realizacja Ienino-wsko­
lina „Marksizm a kwestia narodo· jednej socjalistycznej gospodarki na· I wszystkie~ narodow,. wcl~odzącyc~ w ~o:v or~ do m.;;i:czyw1stmema ich stalinowskiej polityki narodowej by· 
wa". rodowej i organizowanie na tym , skład Z~viązku Ra_dz1.eck1ego. SOJUSZ aktyczneJ. :ównosc.1, znalazł ap:o- laby nie do pomyślenia bez rewolucji 

Okres pierwszej wojny światowej, gruncie braterskiej współpracy lu· proletanatu rosyJskiego , z cblo~· ~atę p~rtn ! stał się ~ods?iwą dz1a- kulturalnej w ZSRR, która ogarnę la 
który postawił na porządku dzien· do',„ _ S" najlapqzym . z . stwem okręgów narodo\Yycn stał się ialnosc1 panstwa radzieckiego. wszystkie narody naszego kraJ·u. W 

I . . l' t . • .,. ~ ., rozwia amcm , 'dł t I . , t I D . i • , t d . k' 
nym rewo ucJę socJa IS yczną, zm1e· kwe'Stii narofowo·kolo:tialnej ·w da- zro _em. u rwa.enia moc:y pans wa !'1ę~1 P?mocy pang wa ra ?;le~ 1e- swej pracy „Kwestia narodowa a le-
nił również sposób ujęcia kwestii na- nych warunkach". . radz1eck1ego. Idea R_ad: ktora wysz~a I frO 1 w1elk1ego. narouu, _rosyJsk1ego ninizm" towarzysz Stalin podkreśla 

· z łona narodu rosyJsk1ego, stała się Kształtowała się pomyslme narodo- że „milionowe masy narodu mog~ 
*) Cytaty z pracy Stali11a „Kw~­

stia narodowa a leninizm" zostały 
zaczerpnięte z polskiego przekładu 
ogłoszonego w .zeszytach „Nowych 
Dróg" seria filozoficzna 2. 

Polityka partii bolszewickiej zosta· bli~ka i droga wszystkim narodom I wa państwowość wyzwolonych naro- osiągnąć postęp w rozwoju kultural­
la zwycięsko wcielona w życie w na- naszego rozległego kraju. rlów, przezwyciężane było ich zaco- nym, politycznym i gospodarczym je· 
szym ha,iu. Rzeczywiście, przejście Stojąc na czele Kornisariatu Ludo- fanie gospodarcze i kulturalne. Poli· dynie w cjczystym, narodowym języ, 
władzy w ręce klasy robotniczej by· I wego do Spraw Narodowości, towa- tyka partii bolszewickiej prowadziła ku." -l_ 
ło decydującym warunkiem realiza- rzysz Stalin od pierwszych chwil ist- do likwidacji ·wroirości narodowej i (Dokoflczenie nast11pi) 
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Z ł · PZPW N 1 śle serdeczny list • D • • ' k• a oga . r do robotników zakładów IID. z1erzyns 1ego Apostoł tiioiz01n 

Skor-0 tylko tow. Nicldewicir,. Niech rozwlfa sle ł knepnde pr.zy-
przewodnicz~cy Rady Zakładowej, jaźń polsko-radziecka? 
wygłosił pierwsze słowa sweg3 Tej przyjaźni właśnie pragną dać 
przemówienia w olbrzym:ej, szc:z.el· wyraz robotnicy „Wełnianej Jedyn­
nie wypełnionej sali PZPW Nr 1- ki" wysyłając list do za.logi moskiew 
zaległa cisza. Głowa przy głowie, sklch za.kładów wełnianych „Trech­
ramię przy ramieniu - ciasno stło- gorna.ja Manufaktura" im. Dzieriyń­
czeni partyjn: i bezpartyjni z uwagc; sktego. W 32 rocznicę Wielkiej Re­
słuchają przemówienia. Lecz po każ. wolucji Październikowej pragną po­
dym zdaniu, mówiącym o Związku dzielić się ze swymi radzieckimi to­
lł:iclzicckim, o Wielkiej Rewolucji warzyszami bilansem swych dotych 
Październikowej i jej wodzach, cała czasowych osiągnięć, chcą zapew­
sala rozbrzmiewa huraganem okrzy nić ich, że wspólrae będą walczyć o 
ków na cześć naszego wielkiego s<>· utrwalenie pokoju, o idee wolności, 
jusmika. Z taką samą siłą i żywio- równości i braterstwa. 

wych trudnościach i kłopotach, o wy 
tężonej walce, uwleńczonej powo­
dzeniem i sprawiającej, że PZPW 
Nr 1 są dziś przodującymi zakłada­
m: w przemyśle wełnianym. Z du­
mą mogą donieść o tym radzieckim 
towarzyszom robotnicy „Wełnianej 
Jedynki". Ze szczerością przyznają, 
że sukcesy te osiągnęli dzięki wzoro 
waniu s:ę na wspaniałych przodowni 
kach radzieckich, na Stachanowie, 
Czutkichu ,i innych. 

- Nie pierwszy już raz oświad­
czam, ze osłągn•ięcla moje zawdzię­
czam przodownikom radzieckim, na 
których się wzorowałam i z których. 
doświa.dc:.r.eó zawsze będę korzystać 
- mówi inicjatorka brygad najwYż­
szej jakości, tow. l\iaria Terpilako­
wa. 

Pisaliśmy już w swoim czasie o niezwy<kłej wpro$t „gościnności" Jugo­
&łowiarnkiego Goeringa - mister Tito. że „/urd', jak to się mówi, :iapra. 
sza i zaprasza. Roboiników francuskich i partyzantów wlosldch. Zachodnioo 
europejskich intelektualistów postępowych, polityków lewicowych lub co­
najmn.iej lewi.cująeych, działaczy społecznych o bardziej znanych nazwi-

- Przyrzekamy towarzyszom ra­
dzieckim, że idąc nadal w ich śla­
dy wypełniać będziemy nasze zobo­
wlązania - oświadcza tow. Skroko­
wa. 

&kach itd. itp. ' ~· ·-· . ....-... 
Chodzi o zadowolenie próżności? To też. Niewqtpliwie przecież „am­

bitnemu" i wielce zarozumiałemu, otyłemu ]uda~:mwi Jugosławii, chodzi 
o pokałanie .swym poddanyrri, że jednak bądż co bądź nie cały 5wiat (po­
stępii i demokracji) na niego - lelcko mówiąc - gwiżdże. Że niby sq 
jeszcze tacy (spośród tego śu:iata), którzy go „uznają", „szu11ują" tudzież 
„odw!edzają .•. ". 

łowością rozlegają s:ę okrzyki Tow. Nickiewicz donośnym głosem 
„precz", gdy tow. Nick:ewicz wspo- odczytuje tekst listu. I znów głoś­
mina o zdradzieckiej klice Tito, o nym echem odb'.jają się w olbrzy­
niecnych knowaniach imper:alistów miej sali żywiołowe okrzyki. Niech 
anglo-amerykańskich przeciw świa- żyją przodownicy pracy! Niech ży­
towemu pokojowi. ją racjonalizatorzy- radzieccy i pol 

Długo niemilknące oklaski, a po­
tem setki rąk, wznies:onych do gó­
ry, świadczą o Jednogłośnym pr.zyję 
du odczytanego listu. 

Teraz wstępują na mównicę- cl, któ 
rzy rzucili projekt wysłania listu do 
robotników radzieckich, którzy w 
tej spraWie przychodZ:li już od dłuż­
szego czasu do Rady Zakładowej i 
Komitetu Partyjnego - przodownicy· 
pra.cy PZPW Nr 1. - Jesteśmy 
szc-zęśliwi, że projekt nasz został u­
rzeczyw:stniony - mówi tkacz wy­
sokiej jakości, tow. Gajda - że na­
wiążemy stalą łączność z załogą za­
kładów im. 1Dzierżyńskiego 

- My, kobiety Czerwonej Łodzi, 
zasył'amy kobietom mosl{iewskim z 
głębi serca płynące życzenia szczęś­
cia i rozkwitu ich kraju rodzinnego 
- mówi ze wzruszeniem przewodni­
cząca Lig i Kobiet, tow. Szczygielska. 
Potężnie brzmią w wielkiej sali fa 

brycznej dźwięki „Międzynarodów­
ki". ' 

Nie o samą atoli próżność chodzi. Zapraszajqc licznych go§ci, z których 
90 proc. oczywiście, z zaproszenia nie chce skorzy~t!1Ć, sławetny „kok iet" 
międzynarodowego szachrajstwa i zdrady, znany ze swej zalotnej mu.nduro­
manii, nie tylko pragnie ich olśnić .swym nowym, wspaniolym uniformem 
czy bajecznym &ygnetem... Tito - wśród rozmaitych „rodzajów" d:dałal-
11ości - uprawia, ostatnio zwłaszcza, i działalność do pewnego stopnia 
apostolsl~ą. Rzecz jasna, naśladując wyłącznie wyrzutka spośród aposto­
łów - Judasza. I na ten „kult" zaproszonych gości usiłuje właśnie ,,na­
wrócić". 

W ten sposób robotnicy „Wełnia- scy szermierze produkcji ~ ci, któ-
rzy umiejętnie korzystali z ich do­

nej Jedynki" manifestują swą łącz- świadczeń. 
ność z obozem postępu, demokracji Niech Źl'Je klasa robotnicza całe-go 

A potem wsi:yscy cisną się do sto­
łu prezydialnego, aby na własne o­
czy ujrzeć list do robotników ra­
dzieckich. Przodownicy pracy, przed 
stawiciele Rady Zakładowej, organi­
zacji podstawowej, dyrekcji, składa 
ją na nim swe podpisy. Każdy chc:ał 
by się „dopisać". 

Jak dotqd, jeśli chodzi o lwiq część osób, na k tórych miałby tzto. 
chrapkt; - nici z całej TOboty, lecz są dowody, iż jugosłowiański apostoł 
sdrady zjednał dla $Wej „wiary" wielu rozmaitych „rajków". 

! pokoju, okazują swą miłość i przy I świa.ta, walczą.ca. o i>okój! 
wiązanie do Związku Radzieckiego List zawiera dz:eje „Wełnianej Je 
i Tow. Stalina. dynki" od 1945 r. Mówi o początko- Na n~ch i im podobnych pragnie sser.tyć i rqzwijać kult titoizmu ml. 

ster Tito. Nie wiele jednak z.buduje. Dla wielkiego ogromu uczciwych 
lud:i całego świata - bez względu na „pr:;ekonania religijne" - jest to 
„wiara" po prostu. nie do przyjęcia. Choćby z tego względu, że jeden z naj­
większych brudasów moralnych ludzlwści jest jej apostołem tudzież głów-

11;>m proroldem. 

lmpo'nujqcy przebieg 'Festiwa I u Filmów Radzieckich 
w Łodzi i województwie łódzkim E. Tam 

Właściwie to się już można było oto wybrane na chybił trafił da- dtić, iż Miesiąc Pogłębienia Przy­
orientować trochę „na oko". Tłumy ne, jeśli chodzi o dzienną frekwen- jaźni Polsko-Radzieck:ej na odcin­
publ:czności, gromadzącej się przed cję w okres!e kończącego się Festi- ku upowszechnienia tilmu radziec:­
kinam: w dobiegającym końca Mie- walu. Składają się one na potężną, kiego wypadł imponująco. Pozwolił 
siącu paglębienia Przyjaźni Polsko- przeszło GOO-tysięczną. liczbę w:- znacznie przekroczyć t. zw. normal­
Radzie~iej, świadczyły, jż Festiwal dzów, którzy w czasie od 7 paź- ną frekwencję k:nową, która w n~j­
filmów radzieckich cieszy s:ę nie- dz;ernika do 1 listopada włącznie lepszych mies:ącach roku nie osią-

Jutro już te zapisane gęsto kartki 
papieru odbędą daleką drogę do Mo­
skwy, przynosząc tam wieść o łódz­
ki.eh robotnikach, kt órzy calym se!'­
cem związani są z Krajem Socjaliz­
mu, jego Stolicą i Narodem. ~~~ 

o.wa zespoły doskonałe 
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chlubą li-oddziału PZPB Nr 2 rz;wykłym wprost powodzeniem. byli na „Bitwie Stal:ngradzh"iej", o- gała nawet 400.000 vvi.dzów. 
Obecnie - dz:ęki informacjo~. ja glądal: „Życie dla nauki", podziwia To samo da się powiedzieć i o in-

kie uzyskaliśmy na wczorajszej kon li „Sąd Honorowy" i „Spotkanie nad nych ośrodkach k inowych naszego Upłynął już pierwszy miesiąc kon-
kursu, w którym uczestniczą prawie 

ferencji prasowej w łódzkim Zarzą- Łabą". województwa. 30.000 widzów w Ło- wszystkie sakłady przemysłu baweł-

czała do szkoły włókienniczej, ale 
jej nie ukończyła z powodu trud!10-
ści materialnych. W jej zespole pra· 
cuje 3-ch męż(\Zyzn. Są to tkacze: 
tow. tow. Artur Wize, Antoni Cie­
chowski i Władysław Retelewski. Są 
to starsi tkacze. którzy umieją rlo. 
brze pracować . W ciągu pierwszej i 
drugiej dekady października zespół 
wykonał 130 procent bazy, 84 proc. 
ekstry i 16 procent primy. Dodać na· 
leży, Żj zespół wYtwarza trudny ar­
tykuł U. K. 16. Za ubiegły kwartał 
7.esp6ł otr1.ymał pierwszą nagrodę 
we współzawodnictwie pracy. Sama 
tow. Serwatka wykonała za ubiegły 
kwartał 1~0 procent baiy i 100 pro­
cent primy. 

U.K.-16 - 1)1Ówi tow .. Michalak. -
Dla tego, że tkanina „idzie" po pra,.. 
wej stronie. Dawniej, kiedy produko. 
waliśmy po lewej, nie można byłiJ 

zauważyć wielu błędów. Obecnie pr'ly 
pilnej pracy można oddać towar zu~ 

pełnie czysty. ~: 

dzie Okręgowym .R,ozpowszechn'.ania Jeśli zważyć, iż ostatecznym ter- wiczu, 25.000 w Radomsku, 25.500 nianego. Wkrótce podamy dokładne 
Filmów - mamy możność wzmoc- rn:nem Festiwalu jest 7 listopada w Zgierzu, 2:).000 w Tomaszowie, wyliczenia, które z zespołów w cifł· 

nić nasze „wrażenia optyczne" na- i że do tego czasu jeszcze niejeden 29.000 w Pab:anicach - to cyfry gu ubieg·łych tygodni uzyskały naj­
prawdę imponującym: cyframi. aziesiątek tys:ęcy uzupełni powyższą znacznie przekraczające normaln::t lepsz~ w:1niki i ~t6re przebrnęły 

. . . · zwycięsko przez p1envszlł połowę 
17738, 18324, 21054, 39233, 43175 - statystykę, możemy śmiało stwier- kmową frekwencię w tych mrn- I konkursu. 

•••„~·•••••••••••"· n• ••••••„•••••u•••••••••„.„ ••••• „„.„••••••••••••••••••••„••n••••••••' stach, w ciągu inpych miesięcy. . Tyn1czasem . „ pra gn~~my poświęcłC 

PZPJG Nr 1 o czym świadczą powyższe cyfry? kilka słów d\\om. dos"onałym zespo-
. . . łom z II-go oddzrnłu PZPB Nr Z. 

Niewątpliwie o tym, że film radz:ec * • * 

Zdobyły Sztandar Przechodn•I ki, prawdtlwe d7.leło ~ztukl, umieją Mała salka w „Bawełnianej Dw6j-
cej łączyć wYSOkie wartości arty- ce" na odd:dale Il. J\Iieśd się tu za­
styczne z ideam:. soc)alist czne~o )ęrlwie, kilkanaście krosien. Zaraz :::ia 

od.działu · 1v Związku Zawodowego~Włfi~niarzy~ ~;:~::~;0::r~~.e:~~e~ę :~: rae!~:~:.y81~a~i~ł!~aahse~~~~=- ~~~t 
nie pruje tkaninę. Jej zręczne palce 

raz szerszym zakresie :filmem po- tylko migaj~, kiedy grzebieniem tkac Przed kilku miesiącami dono- w ciągu tego okresu uzyskały 
siliśmy o ufundowaniu Sztanda· 517 punhtów dodatnich. Drui;ie 
ru Przechodniego ·' dla Zakładów miejsce zajęły PZPDz.G Nr 4 -
Jcdwabniczo Galanteryjnych 462 pm1kty, trzecie - Zjlkła,dy 
przez IV Oddział Zw. Zaw. Filcowe - 420 punktów. 

Po zakończeniu III-go etapu Uroczyste wręczenie Sztanda-

dziwianym, cenionym i lub:anym. kim wyjmuje po jednej nitce wątku. 
S. Przed wojną tow. Serwatka uczęaz-

Nasi horespondenci f abrJ]c zni piS'zą 
a 111 1•1 1111 o lUl~11· 11 111 1111·:11 .l"l'ł ~1, 1nl •:Ull; lllUlll ntu 9111111.l'll 'l l " "''" ' 1 11111~1111.1111 1111 1 · 1 1,1 : 1• 1111l1L lłlltlM 

Drugim jest zespół tow. Heleny 
Michalak. Pracuje ona już w tkalni 
od 25 lat. 

- Teraz jest lepiej pracować na 

współzawodnictwa i po przeprn· ru załodze PZPJG Nr 1 odbę­
wadzeniu dokładnych obliczeń, dzie się dnia 13 bm. o godz. 9 
Komisja Konkursowa Oddziału rano w sali Teatru "Melodrarn·•. 
IV Zw. Zaw. Włókniarzy orze- Na uroczystość tę Oddział IV 
kła, Że spośród. 52 zakładów zaprasza wszystkich przodow­
pierwsze miejsce w tym etapie ników pracy przemysłu jedwab-­
oraz Sztandar Przechodni zd<>· j niczo galanteryjnego. 

BudoY1a nowej llaJi • 
I bezczynne krosna 

były PZPJG Nr 1. Zakłady te 

Jak wiadomo, nasze zakłady - trzebn~Tch materlał6w budowlanych Co prawda, w przyznanych nam bu 
PZPJG Łódź-Poludnie przeprowadza- i, siłą faktu. murarze zmuszeni S/! dynkach znajduje się wielka E:ila, 
ją budowę nowej hali fabrycznej. czekać na materisł. która . w części rozwiązałaby nasze 

Do dob1·ej jakości ł wydajnośc:i pra 
cy niemało przyczynia się majste~ 

tow. Stanisław Ciechanowski, usil„ 
' 

„ .••.••••.••.••••••..••..•.••.. - ...•.••.••.•..•••••••.••.•.••••••••.•••.•.•••••••.•••••••••••••• „ Przy wznoszeniu tej hali zastosowa- Sezon budowlany się kończy a ha- kłopoty. Salę tę atoli zarezerwował I 
i 

Tow. Wł. Szulc z PZPJG Nr 1 
_,f&'MJ'll!lllmll I jekty, jakby ulepszyć oraz przyśpi&-

no po raz trzeci w Polsce, a pierw- la, mimo najle:pszych ch~d, nie zo. dla siebie C. Z. Przem. Baw. Tym­
szy w Łodzi nowy system budownie- stanie obecnie wykończona. Trzeba czasem w naszych p{wnicach jeszc?.;e 
twa tzw. betonu prefabrykowanego wi~c poważnie zastanowić się na.fi stoi 98 nowych krosien automatyc~· 
i wszystko było by w porządku, gdy- I tym, gdzie umieścić nadesłane ze nych. Krosna te pokrywajlł się war­
by jednocześnie z tempem robót inu- I Sz)Vajcarii nowiuteńkie krosna auto- stwą kurzu i są skazane na bezczyn­
rarzy posuwaly się naprzód działa- 1 matyczne, 01!az kilkadziesiąt naszych ność aż do czasu ukończenia robót 
nia konstruktorów oraz pracowni- starych krosien. Sprawą tą zajął się budowlanych p1·zy naszej nowej hali. 
ków zatrudnionych przy kosztory- jeszcze w mies. kwietniu Centralny Czy nie było by słuszne do czasu wy­
sach i zestawieniach materiałowych. , Zarząd Prtemysłu Włókienniczego i kończenia nowej hali fabrycznej od· 
Niestety, prace konstrukcyjne idą w przyznał nam leżące w sąsied:r.twie dać nam salę, którą rezerwuje dla 
tak zwanym „żółwim tempie". Powo- budynki :fabryczne. Jednak budyn"ri siebie C. Z. Przem. Baw. i urucho­
duje to niedostarczanie na czas po- te nie zaspokajają naszych potrzeb. mić tam nasze nowe krosna? Tym 
„ ...... ,.„ .. „.„„„ .... „.,„.„ .• „„„„„„„„„.„ ••• „.u„ .• „„„„.„ .••• „.......... bardziej, że w sali tej ' leży 

złom i stoją stare krosna, nadające 
się najwyżej do muzeum. A praca 
stu nowych krosien, które ~nalazłyby 
tam pomieszczenie, na pewno wydat­
nie przyczyniłaby się do podniesienia 
naszego potencjału gospodarczego. 

1 

szyć produkcję. Badał dokładni~ b_u: 
dowę maszyny, oglądał wszystkie JeJ 
części No, i wreszcie znalazła się 
rada 

Robotnicy na kierówniczych stanowiskach 
znakomicie wywią.zuiq się .ze swych obowiązków 

Ulepszenie :fest pozornie ni~ Akcja wysuwania uzdolnionych robotników na kierownicze stan&-
inaczne - opowiada tow. Szulc. - -wiska nie wszędzie jeszcze ma przebieg zadow11tający. Tam jednak, 
Poleiza ono na odpowiednim ułożeniu gdzie zarówno organizacje partyjne oraz związkowe, jak i czynniki 
pasków rozdzielczych w rozdzielaczu administracyjne zagadnieniu temu poświęciły dostateeznie baczni} 
rzemykowym, znajd~jącym. się prz_Y uwagę uzyskane rezultaty mogił być powodem słusznej dumy. 
zgrzeblarkach. Paski rozdzielcze dzie . . . . . 
lą runo podobnie, jak przy dnwnym . Wysuwame_ robotm~ow na kier,?w­
systemie. lecz dzięki odpowiedniemu I rocze s~anow1ska po!nada. sz~zego~ne 

'1 ułożeniu ich dwa niedoprzędzy zosta· z?ac~eme w p_rzemysle dz1ewiarsk1m, 
ią obecnie skręcone razem, i już ja· c1erp1ącym . ciągle jeszcze _na .b.rak 

: ko niedoprzęd o podwójnej grubo~ci dostateczne} ka~ry wys~ko~';'~hf1k<>­
I 1ostajl1 nawinięte na wałki nawija- wanych fachowcow. Totez ,Jesh prze-
jące. ~ysł dziewiarski n~ og_ół. 'YY"'.iąz1;1je 

, . . N'/~ I Na tzym poleira różnica? Toiv. s1ę ze S)vych zobow1ązan 1 Jeśh mog;~ 
·\ . .. i Siulc chetnie udziela odpowiedzi na wykonac tegoroczny plan produkcJ1 

wielkich zakładów. 84 osoby, spośród 
nich 18 kobiet, objęło stanowiska 
kierowników wydziałów fabrycznych, 
inspektorów produkcji, higieny i bez· 
pieczeństwa pracy, komendantów 
straży pożarnej i przemysłowej itp. 
Pozostałe 151 osób, w tym 50 ko· 
biet, zostało majstrami. 

Zaś w związku z budową nowej 
hali pragnąłbym nadmienić, że sprg.­
wa postawienia tej hali - to sprar 
wa 70-100 milionów złotych i wi&­
lu, wielu roboczogodzin oraz metr ów 
tkanin. To powinni wz;iąć pod uwagę 
panowie konstruktorzy oraz czynni~i 
miarodajne, sprawujące kontroli.: nad 
stroną technicZnlJ budowli. 

Lucjan Ignaczak 
korespondent fabryczny „Głosu„ 

z PZPJG Łódź-Południe 

nie zabiegający o to, aby tkaczki wy­
produkowały t owaru jak najwięcej 
i ja~ najlepszej jakości. 

Tow. Michalak wraz ze swym ze­
społem: Józefą Dzieciuchowicz, H~ 
lem1 Kazimierczak i Anną Porypiń• 

ską, wykonała za pierwszą i drug11 
dekadę października 121 procent ba· 
zy 76 procent ekstry i 24 procent 
primy. Za ubiegły kwartał tow. He­
lena Michalak indywidualnie wyko­
nała 125 procent bazy i 100 procent 
primy i otrzymała WTaz ze swym z&o 

społem drugą nagrodę. 

Należy się spodziewa~, :!e te dwa 
ambitne zespoły w drugim miesiącu 

konkursu też nie pogorszą swych wy 
ników. M. S. 

@~ to pyfanie. Y'1 ciąt:;u 9 i pół miesiąca, .to mię~y f:.111 OP.ICQ horesnondenci Oiszą 
- Tak nawinięty niedoprzęd Jest lf!n~·m1 sukce~ ten zawdzięcza ro:v- c 1 • R I • O 

równieiszv i mocniejszy, przez co le- m~z .tern~. ze w całym przemysle K d t„a o cze 
pie' odwija się z wałków nawiinJą· d~1ew1~.t·~k1m • począws,zy od ;i:akła: U owa ze en .a. I Dl a 
cych, nie odpadając na ziemię. Procz dow a~ do Centralnego Zarządu, .zl'.aJ @'.J 
tego usunęliśmy raz na zawsze moż- duje .się zn::czny odsetek .robotmkow u b • • k• h ł , ł I • k • 

Kierownik przędzalni Vvigoniowej liwość nawijania sie na kopki poj~ na kierowniczych stanowiskach. j • ogaczy w1e1s IC m ocq - a ma oro n1 cze OJq.„ 
lV PZPJG Nr 1, tow. Władysłn~ dyńczJegko. nikedopr_z~du. · ł t CO 76-TY ROBOTNIK ' W Ośrodku Maszynowym w Bru- , wano mł tylko - ł na tym się koń· działo się o tym kierownictwo Ośrod-
szulc, dłu!!.· o zastanawiał się, w jat.-i - a ie orzysci przyn1os o o u- W . . 'd 1. k B . c· k . , . . 

·· h 1 · „ W przemyśle tym na przestrzeni zycy ielk1ej, powiatu ło z uego, czyło. a w ruzycy. te awe r owmez, ze 
sposób uniknąć na z~rzebl~rkac uu· epszPDm~ ·ki t emu przez• ostatnich lat po wyzwoleniu wysu· znajdują się między innymi trzy mło Ostatnio młocarnit wypożyczono. nie wiedziano o tym, kiedy trzeba 
ŻeJ. 1·1os'c1· odpadków l brakow, wystę- - z1ę zas osowan · .. ~ . d . . d kt b d . L ł k • k ' B t k t 

b ł d · 1 · k J"śmy zmmeJ nięto na stanowiska kierownicze 293 carme, je en motor i Je en tra or. ogatemu gospo arzo\'Vl w naszeJ y o wy onywac or l. o r a orem 
pujących w zwoju. Ta.kT już '! 0 ,0 mme u er<:1zemu u?.ys a 1 

• bot "k • t 71 k b' t c · Zdawać by się mogło, że maszyny te wsi, a mnie oświadczono, że 29 pa.G- zaorano tylko 5 hektarów! Nat:>-
dawn" że przędzę Nr 2·1 1 2,„.1 szenie od,i~tka odpadków o 50 pt<>- ro n! ~w, w '!m o ie_ .. o s1e· 

d~ł, . d . niedoprzędy i do cent, zwiększenie produkcji zgrzeł>- demdz1es1ąty szo<ity robotmkow, za· winny służyć mało- i średniorolnym dziernika pr.zystąpi4 do młócenia miast używało się go do przewożb­
przę o się w v.a 1 d ·1 , · 30 1t udniony w dziewiarstwie awanse>- chłopom. Tymczasem tak nie jest. meg\) zbofa. Tego dnia od samego nia rozmait ych t owarów dla spół-
piero na selfaktorze następowało _po· !arki pod wzg e em 1 osciowym 0 

· ,. r ł ki · ta' • k - Gospodarzę na 4 hektarach zie- rana czekal1"śmy na młocarni<>, ale dz1"elni. A o ile mi wiadomo, właśnie 
ł · .· d gruby niedoprzęd urocent jakościowym o 7,5 procent. wa na erowmcze s nowis o. .,, 

Oączem.~ _w Jt:kei.nproces produkcyjny I Dzięki temu zmniejszył się wysiłek . Osiem osób, wśród nich dwie kobie- m i. Ciężko mi się urządzić, gdyż nie na próżno. Zawiadomiono mnie jedy· to jest n iedopuszczalne! Dla tego 
czyw1sc1 ~. • ł ł I t d · k" weJ· pracy 1· zdobywanym dawno dopiero powróciłem z Fran- nie, że młócie u mnie nie będa, gdyż zwracam się do Wydziału Ośrodków 

W ,magał dłuższego czasu i większe- robotni.ka a zaraz~!D wzros Y ,e:i;o y, .z~ę 1 .s .. k „ 
~ 'łl b t ika a poza tym zarobki Oszczędnosc roczna, wypły- kwaJ1fJkacJom, uzyskało stanowis a cji, jako repat1·iant. Dlatego też je- na podstawie zarządzenia Wydziału Maszynowych przy Centrali Rolni• 

go 'tvys1d m r~ 0 .n ż~ przez nieuwa- wająca · z usprawnienia, wynosi 850 dyrektorów naczelnych. technicinych szcze nie mam stodoły, a ;r,boże leży Ośrodków Maszynowych w Lodzi, do czej w Lodzi z prośbą o zaint eres<>o 
częs o z .. a~zai? slę, k k" przędza 0 tv-iecy złotych i administracyjno-handlowych przed· w stertach. Kilkakrotnie zwracałem młócki nie wolno używać traktora. I wanie sio działalnością SOM-u. 
gę_ a_av;iJ~ a się. ~a pr 0~z~e 1 ·Przy realiza~jł ].'Jomysłu pomagał siębiorstw. 27 byłych dziewiarzy czy się do kierownictwa Ośrodka Maszy- Traktor ma służyć wyłącznie ·do JAN MACTIAJ 
pot~iJ~~~Y~ię:1e~w.z Szul~ dokoła to-.v. Szulcowi majster salowy, tow. kotoniarzy t_o obec_nii: kierow~cy f~- nowego z prośbą o wypożyczenie mi orki. se wsi Brużyca Wielk• 
igrzeblar~k, rozmyślał i snuł pr·.r Łuezak. bryk czy tez oddz1ałow wytworczy"h młocarni. Za każd..vm razem obiecy- Dziwne, te doniero teraz dOwi• powiat łódzki --, ~ 
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Uchwały Plenum 
ZL ZMP 

11 Plenu.rne Posiedzenie Zar::qdu Łódz 
kiego Z.11-f P, odbyte w dniu 31 pażdzier 
nika 1949 r. po wysłuc11anfa r<!/eratu 
pr::ewotfuiczqcego Z. Ł. kol. Koperskie 
so pl. „Ocena I Łódzkiej Kooferencji 
ZMP" orru: refermu wicepr:ewodnic:qce 
go - Z. Ł. wol. Wołczyka pt. ,,Zadania 
ZMP na odcinku szkaleniowyrn", posta 
•awi.a: 

.-

Młodzi bojownicy sprawy Socjalizmu 

31 lat pracy Leninowskiego Komsomołu 
Od pierwszych wallt 

do ostatnich 
Myśmy szli 

bez chleba . i snów 
Związek 

oSiemnastolet!Dich 
Robociarskich i chłopskich 

synów. 

Prawdę pisał wielki poeta Rewo 
lucji Październikowej, Włodzi­

m:erz Majakowski. Komsomoł wy 
rósł w walce i dla walki. 

Ciężka to była walka. Tysiące 
komsomolców padło na polach bi­
tew wojny domowej, tysiące zgi· 
nęło od kul kapitalistycznych inr 
terwentów, tysiące oddało swe ży 
cie. w zmaganiach z wrogiem kla­
sowym, dla sprawy, której na imię 
Socjalizm. 

Najlepsi członkovńe Kornsomo­
b szli na front. I zwyciężali. 

dzień jest i zawsze będzie symbo­
lem nieugiętej woli i tpełnej po­
święcenia pracy. Stachanow -
mtody górnik, dla uczczenia Mię­
dzynarodowego Drui-a Młodzieży 
wydobył w ciągu jednej zmiany 
102 tony węgla. Było to 1przekro­
czenie normy o 1300 proc. U czynić 
to mógł tylko człowiek, wychowa 
ny w nowym, socjalistycznym du­
chu. 

Stachanow znalazł wielu na­
śladowców. Kriwinos, siostry Wi• 
nogradowe, Angelina, Kowardak, 
De1nczenko i wielu, wielu innych. 
Ty.siące młodych ludzi, którzy naz 
wali się stachanowcami, poszły je 
go śladem. 

Komsomolcy pamiętają słowa 
tow. Stalina, wypowiedziane na 
VIII Zjeździe Komsomołu: „- ~c_­
by budowac trzeba wiele umiec, 
trzeba opanować wiedzę; ażeby 
umieć trzeba się uczyć. Uczyć się 
z uporem i cierpliwie". 

Komsomoky uczą się dobrze. 
Najlepsi uczniowje w szkołach, na 
uniwersytetach - to członkowie 
WLKZM. Uczą się zresztą n ie tyl­
ko ci,- którzy chodzą do szkoły. 
Komsomolec - to człowiek z książ 
ką. Młody robotnik z fabryki, mło­
dy kołchoźnik - po pracy czyta, 
ją, uczęszczają na kursy, przycho 
dzą do świetlicy - uczą się. Ta· 
ki jest koms9molec. 

Organizae!ja nasza, Związek Mło 
dzieźy Polskiej, czerpie i czerpać 
będzie z długoletnich doświa<lczeń 
Komsomołu. Są one bowiem wzo­
rem dla nas. 

31 rocznica istnienia Komsomo­
łu stać sie musi dla nas bodźcem 
d0 dalszego zepoznania s:ę z jego 
życiem, walką i pracą. 

~- ·--:"7 ,t-rr ao3 

Delegacja Młodziezy Chin Lud()wych w odwiedzinach 
u Kola ZMP przy nowej tkalni PZPB Nr 1 w Łodzi 
~ .................... „ ................................................................. „ •...• 

I W zmożonym wysiłkiem I 
powitamy I Konferencję Wojewódzką ZMP 

W dalszym ciągu do redakcji „Trybuny" napływają meldunki 
z terenu województwa o no wych zobowiązaniach, powziętych 
przez młodzież ZM!P-owską : SP dla uczczen:a I Konferencji Wo­
jewódzkiej ZMP. 

* • * 
Cz1onkow:e koła Zl\IIP przy Zakładach Przemysłu Odzieżowego 

w Ozorkowie (Oddział „B") zob owiązali s:ę przepracować przy 
zrywimiu starego budynku na placu Armii Czenvonej w Ozorko­
wie 200 roboczo-godzin. Koła terenowe w Ozorkowie postanoway 
przepracować 300 roboczo-godzi n. a ZMP-owcy z G'.mnazjllm Tkac­
kiego 150 roboczo-godz:n przy tejże pracy. 

* • * 
Koledzy z kla3y III Szkoły Przemysłowej przy Odlewni żc:iwn 

„Niekłań'' w pow. koneckim, przepracowali dodatkowo 642 =•)bo­
czo-godzjny w odlewni, wzywaj ąe do współzawodn!ctwa klasę II. 

* • * 
W rezolucji koła szko~ne:go ZMP przy gimn. H. Dąbrowskiego 

w Kutn:e czytamy: „W .związku ze zbliżającą · si-ę I Konfer~ncją 
Wojewódzltą ZlVIP postanaw.!:im y: 

1) Przenieść do kół ZMP-ow­
skich za pośrednictwem de lega -
tów, uchwały i wnioski wypływa 
jące z I Łódzkiej Konferencji 
ZMP. 2) Zwołać 2 terenowe nara 
dy aktywu robotn'.czego, poświę­
cone rozpatrzeniu zadań stoją­
cych przed ZMP w przemyśle. 3) 
Zwołać dwie terenowe narady ak 
tywu szkolnego, poświęcone roz 
patrzeniu form walki o podniesie 
nie poziomu, treści i wyników na 
uczan:ia. 4) Skontrolować wyko­
nywanie zobowiązań lPrzedkonie 
rencyjnych. 5) Spopularyzować 
wśród mas młodzieży łódzkiej 
Wystawę Dorobku Łódzkiej Orga 
nizacji Z:MP. 6) Wprowadzić do 
pracy organizacyjnej planowość 
i długofalowość. 7) Ożywić pracę 
aktywu naszej organizacji na od­
cinku wychowania fizycznego i 
sportu. 8) Powołać do życia zes­
poły szkoleniowe I~go stopnia w 
myśl półrocznego planu. 9) Na 
wszystk'.ch dzielnicach stworzyć 
wieczorowe szkoły polityczne, 
10) Zwxócić większą niż dotąd u­
wagę na samokształcenie kadr or 
ganizacyjnych, 11) Uruchomić do 
dnia 15 listopada Ośrodek Szkole 
niowy Zarządu Łódzkiego dla 
szkolenia specjalnego. 12) Włą­
czyć do programów szkolenie· 
wych wszelkie możliwe środki 
propagandowe, 13) Czynić usiło­
wania w kierunku nadania pracy I nie tylko wówczas zwyciężali. 
org'.łniz~cyjnej i oświato:v?·szko-

1 
Potem, gdy trzeba było przekuć 

leniowe1, form młodz1ezowych oręż na maszyny fabryczne i na-
1~) Powołać. n.a wszystk~ch dziel-_ rzędzia rolnicze, komsomolcy tak-
mcach konusie szkoleniowe. 15) . . . 

A potem wybuchła wojna. I 
komsomolcy poszli na front. Wal­
czyli z faszyzmem, z przemocą i 
terrorem. Trudno było by dz:ś zli 
czyć tych, którzy padli lub szcze­
gólr,ie odznaczyli się w Wojnie 
Ojczyźnianej. Matrcsow, Kosze­
woj, Kosmodemianska, Czajkina, 
Kałuźnyj, Oniłowa, :Mcrcsjew -
to tylko symbol. 1 Pamiętać musimy zawsze, że 

Komsomoł już zwycięsko przebył 
Po wojnie Komsomoł wraz z ca- drogę, którą my obecnie kroczy­

łym narodem radzieckim, wraz z my. Nie jest to droga, usłana ró­
partią bolszewicką i jej przywód· żarni, lecz ciężką pracą i wys:ł­
cą tow. Stalinem, przystąpił znów kiem. 

Do dnia 1 grudnia b . r. powiększyć lic:tbę członl(ÓW koła do 
250 osób. Przodować w nauce : „mieść całkowicie oceny niedosta­
teczne do I lutego 1950 r. Wz;ąć pod opiekę 40 kół wiejskich ZMP. 
Pogłębić przyiaźń ~lsk-o - rad ziecką przez masqwe wstąpienie do 
kola TPPR." · 

* • * 
Z1viększyć wysiłki w kierunku ze stanęli w p1e7szych szeregach 
upo'A.rszechnienia prenumeraty i tych, którzy zcllcydowali: będzie· 
czytelnictwa prasy organizacyj· my produkować lepiej, szybciej, ta 
ne!. niej. 

Odpowiadamy na listy 
Kol. M. KM"osek, Godzl&nów. Wa 

1zą koreSllondencję otrzymaliśmy i 
zamieścimy ją w jednym z najbl:ż­
szych numerów ,.Trybuny· Młodych!' 

Kol. Jan Nowak, SP • Końskie: 
Mater1ał Wasz wykorzystamy. Pro· 
simy o dalszą współpracę. 

Komsomolcy zasilili nowy front, 
front walki o socjalizację gospo· 
darki narodowej, o wykonan~e pla·· 
nów, szturmowymi brygadami pra 
cy; organizowali słynne „subotni­
ki" tzn. ,prace poza., :pormalnymi 
godzinami. 

Bynajmniej nie przypadkiem 
człowiek, który zapoczątkował 

wprowadzenie nowych socjal:sty-

do pracy nad odbudową i rozbu- Na końcu tej drogi - pełnia 
dową. Znowu wytężona praca w szczęścia ludzkości wolnej od zmo­
fabrykach, kołchozach i sowcho- ry wojny. 
zach, w szkole i na uniwersytecie. I A. Nasielski. 

Junacy SP pow. koneck'.ego zobowiązali S:ę dla uc;z:czenia I 
Konferencj: Wojewódzkiej ZMP przepracować do dnia 1 listopada 
5000 dniówek, a do dnia 1 gru dnia b. r. 12000 dniówek pvn&d 
plan. · .„„.„.„ .• „„ ......................... „„„„ ........... „ •••. „ .. „ ....•.•. „ ......•.••....• 

Plan szkolenia ideomo - politycznego 

Nasze zadania na ·nojb~.iż,szq 
-wykonallly 
przyszłość 

„Tc1>rfa, mówi JOZEF STA· masowymt'6koto 600' kół ZMP, prze- swajania teorii ma.rksi'Llllu - lenin<i- \ wej kół szkolnych, to wresz.cie S"pra 
LIN, - daje działaczowi prak- szkolenienf' n:a kursach i wczasokur mnu. Należ.y nauczrć s:ę łączenia wa urucł~omienia ośrodka. s7.kolei;io 
tycznemu siłę orientacji, jas- sach HOO aktywistów, wyszkoleniem pracy samokształceniowej w zakre- wego, ktory by wyksz:tak1ł w krot-

• ność perspektywy, pewność w kadry prelegentów itp. sie teorii z bieżącą pracą polityczną kim okres:e czasu J.dlkuset kie!'owni 
podejmowaniu decyzji, wiarę w VI Plenum zarządu Głównego i organ:zacyjną przez stosowanie ków zespołów samokoztałcen:o-
zwycięstwo naszej sprawy". ZMP zanalizowało rozwój naszego właściwego, ZMP-owskiego stylu wych. 

Junacy U Brygady SP w Brze­
Eiu: Serdecznie dziękujemy za po­
zdrowieniio. Fotografia~ niestety, 
n:e nadaje się do zamieszczenia. 
Przyśl:jcie nam zdjęcia z. Waszej 
pracy. 

W wyniku przeszło rocznej dzia- szkolenia, wskazując jednocześnie pracy. I Zadania te niełatwe, ale przy wla 
cznych metod pracy był właś· łalności, łódzka organizacja ZMP na jego braki i błędy. Plenum Za- Plan szkoleniowy, stojący przed ściwym stosunku całego aktyvvu łó­
nie komsomolcem. Aleksy Stacha- ma poważne osiągnię.cia w zakresie rządu Głównego stwierdz:ło, że spra łódzką organizacją, to uruchomien;e dzkiej organizacji do spraw oświato . , . I szkolenia ideowo-polltycznego, wy- wy szkolenia ideowo _ politycznego ponad 200 zespolów samokształce- wo _ szkoleniowych plan wyltona-
n<>w - oto imię, ktore po dziś rażające się w objęc:u szkoleniem kadr i członków ZMP należy • u- niowych, 22 kursów wieczorowych, my! 

znać w obecnym okresie za czołowe to objęcie wszystkich kół szko!e­
zadanie naszej organizacji i otoczyć niem masowym, praca kół nauko­
je szczególną opieką. wych nad teorią marksizmu - len:­Młodzi prżodownicy pracy i nauk'i.. 

mówią o przyiaźni polsko - radzieckiej 
Kol. Marczykowskl - kiermvnik 

zespołu najwyższej jakości w P. z. 
P. B. 2, zdu.bywca. II miejsca w ogól 
nopolsklm konkursie zespołów tkac· 
kich, mówi: 

„Z szeregów młodzieży ra­
dzieckiej wyrósł najlepszy przo­
downik pracy, Stachanow. Za 
jego przykładem poszli nie ty!­
ko robotn:cy radzieccy, ale i pcl­
scy, czescy, bułgarscy, wę5:.er­
scy. Stachanow pokazał, jak ;1a­
leży pracować dla dobra Ojezyz­
ny. Kraj, który wydał takk!l lu­
dzi, jest dla wszystk'.ch rob,Jtni­
ków świata wzorem walki o po­
stęp. Jestem przyjacielem Związ 
ku Radzieckiego, który 3e-~t dla 
całej ludzkości symbolem w:ilno­
śc;, pokoju i postępu". 

Przodtnvnik na.ukl, a.ktYWłsta ZMP 
m Państwowego Gimnazjum i Li­
ceum - Tadeusz Kozak zapyhny 
dla.czero ta.k wielką wagę przywią­
zuje do Miesiąca Pogłębienia Przy­
jaźni Polsko • Radzieckiej odpo­
wla.da: 

„Rozgromienie przez Armię 
Radziecką hitleryzmu wyzwoliło 
nasz naród, a zarazem przynio­
sło nam noWY ustrój. Polska Lt.:­
dowa, krocząca ku socjalizmowi, 
zapewnia całej młodz'.eży dost~p 
do nauk: i oświaty. Jestem sy~ 
inem robotnika. Przed wo je~me 
rządy nle pozwoliłyby mi się 
kształcić. To, że mogę uczyć się 
w wolne;i szkole :i:iolskiej ! nie 
obawiam się przyszłości, z.a­
wdz1ęcz:<!m tylko i wyłącznie 
obrońcy pokoju Związkowi 
Radzieclóemu. 

W&nda. Wojn;i.t'owsk& - dniży­
nowa 112 żeńskiej Drużyny Hu· 
cersklej mówi nam: 

„Zw:.ązek Harcerstwa Polskie­
go wszedł ostatnio na nową, de­
mokratyczną, ludową drogę. 
Stać się to mogło tylko dzięki 
przylł:ładowi, jaki czerpiemy z 
prac radzieckiego Pion:era. n~e: I 
c: polskie pragną wzorem dzieci 
radzieckich już od najmłodszych 
lat przygotowywać się do życfa 

społecznego. 'My wiemy, że jcdy­
n:e Związek Radziecki i pań;'.wa 
Demokracji Ludowej bronią po­
koju, którego tak bardzo pragń:e 
my. Kapitaliści chcą wojny, a 

dla nas wojna to głód, zamknię­
te szkoły, nędza. Kochamy Zwią­
zek Radziecki przede wszystkim 
iza jego nieug:ętą postawę w o­
bronie pokoju". 

Nasza ankieta 
Co mi się najbardziej podoba 

W da.Iszym clą.gu zamieszczamy 
odpowiedzi na Naszą Ankietę, do· 
tycząeą najlepszej ksią.ikl ndzlec­
klej, filmu i pleśni. 

Kol. Roman Maksymiuk pisze nam 
o ulubionej swej ks:iąice: 

„Z n!edawno przeczytanych 
przeze mnie książek podobała mi 
s:ę najwięcej „Szosa Wołokołam­
ska" Aleksandra Beka. !Mówi ona 
o tym, jak bohatersko walczyli 
w obronie Ojczyzny prości żoł­
nierze. Ci żołnierze - to obywa­
tele . różnych repubEk Związku 

- Radzieckiego, napadnięteg0 przez 
wroga. Dz:eje pułku „pa!lfiłow­
ców" dają nam prawdziwy obraz 
niezwyciężonej Armii Radziec­
kiej. Zwyc!ęstwa żołnlerzy Sta­
lina wynikały z tego, Że zarówno 
:Włnlerze, jak : dowódcy zjedno­
czeni zostali wielkim, wspólnym 
dla wszystkich celem". 

O filmie rad7Jleckim pisze kol. Sta 
nlsła.w Leszczak: 

„Najs:lniej utkwił ml w pa­
mięci film p. t. „Krążownik Wa­
reg". W filmie tym z doskonałą 
plastyką przedstawiono głębo­
ką miłość rosyjskich marynarzy 
do Ojczyzny. Odwaga tych żoł­
nierzy jest imponująca. Mimo 
beznadz:ejnej sytuacji postana­
wiają oni bronić swojego okrę­
tu do ostatn!ej kropli krwi. 
Szczególnie w'Zruszaj.ąca jest 
chwila, gdy :po spłonięciu bande­
ry i godła statku jeden z mary­
narzy wdziera s:ę ll'la ma.:;zt i 
umocowuje :!'lagę używaną w cza 
sie parad. Marynarz pośv.r!ęc1ł 
swe życi~. aby zadokum~:i~ować I 
Vl>-rogom, że „Wareg" : jego zało­
ga nigdy S:ę n:e poddadzą". 

Koleca Henryk Ml\ka na trzecie 

pytanie, dotyczące pieśni radziec­
kiej, tak odpO\viada: 

„Wszystkie pieśn! radz!ec!cie 
są piękne i kctżda posiada swo­
:sty urok. Mnie osobiście bardzo 
potloba się „Pieśń o Ojczyźnie" 
- Lebiediewa - Kumacza. Pieśń 
ta zaczynająca się od słów „Szi­
roka strana maja radnaja" obra­
zuje istotę przemian, jakie za­
szły w ojczyźnie Lenina i Stali­
na. Głębokie w swej treści s1o­
wa i n:ezwykle piękna melodia 
sptawlły, że pieśń ta stała się za­
równo w Związku Radz:eckim 
jak :: u nas bardzo popularną". 

ł 

\ 

Jerzy Woł~yk. 

wl{:eprzewodn:czący 
Zarządu Łódzk:ego ZMP. Dlatego też trzeba bQdzie stale u- ~gł,~bienie pracy szkolenia 

lepszać nasze programy szko!enio- = ==~ :)()OOOO(X>()O(KXXXx)()()C::::::c:c:cxc..ooooo < ••• x.,11ot„i:oo:::ioo>'»OOoOOCX>:x· • .... v. •. c 

we, aby dostosować je do możli•...-- Hore.fioondenr:;ł -piszą 
ści, wieku, zainteresowań i pctrzeb - -

młodzieży. Należy przy tym zwal- Młodzi· metalowcy p9zdraw·1a1'ą czać szkodl:we przejawy t. zw. 
,,szkolarstwa" czyli nauczania ab- kolepro' W W Stali·noradzi·e 
strakcyjnego, oderwanego od życ:a, e e 

Im wyższy jest stopień szkolenia, W dn:u 26 paździerrLka sala konie 
tym więcej wiedzy teoretycznej win rencyjna ORZZ w Łodzi zapełniła 
niśmy dawać przy jednoczesnym po się po brzegi uczestnikami I Konfe­
w:ązaniu tej wiedzy z problematyką rencji młodz'le(Ży, zrzeszonej w zw. 
terenu, kola czy zespołu. Zawodowym Metalowców. Na kon­

Mus:my zwrócić uw~gę na rolę, ferencję przybyli młodz.ieżow: rad­
jaką winna odegrać prasa w na- cy zakładowi oraz przewodniczący 
szym planie szkoleniowym. Prasa sekcji młodzieżowych przy Komite­
codzienna „Pokolenie" i ,,Miesięcz- tach Wspólzawodnictwa Pracy, ce­
nik Instrukcyjny" winny być porno lem omówien!a zagadnień współza­
cą dla naszych zespołów szkolen'.o- wod.nictwa pracy wśród mło<lzież:r 
wych, a jednocześnie w:nniśmy roz i współpracy ZMP z odpowiednimi 
szerzyć czytelnfohvo prasy. sekcjam;_ przy Związkach Zawodo­

Tu-zeba również postawić sprawę wych. 
wspólnej pracy ideologicznej z akty Na zakończenie obrad, wśród bu­
wcm, pracującym w harcerstwie. rzliwych oklasków uchwalono wy­
Jest to bowiem niezbędny warunek stosować - w związku z Miesiącem 
właśc;,wego rozwoju dzieci. Należy Pog!ębienia Przyjaźni Polsko - Ra­
wreszcie wyrównać poważne braki dzieckiej, oraz zbliżającą się 32-gą 
naszego aktywu ZMP-owskiego na I roczn:cą Rewolucji Październ:ko­
drodze systematycznej pracy samo- wej :i 31 rocznią powstania Komso­
kształcen:owej, poznawania i przy- molu - li.st z pozdrowieniami do 

F;ragmenty z wystawy dorobku 
Łódzkiej Org. ZMP, otwartej w lo­
kalu Zarządu Łódzkiego Z1\JT.P przy 
ul. P lotrkowskieJ 262. 

młodzieży pracującej w Stalingradz 
kiej Fabryce Traktorów. 

W liście tym ml0dz: metalowcy 
łódzcy zapewniają kolegów radzie 
ckich, iż będą nieugięcie walczyć o 
pokój i socjal:zm ramię w ramii:: z 
młodzieżą radziecką. 

Uchwały Ko.nf erencji Łódzkiej 
drt0gowskazem . 

dla organizacji 
fabrycznych Z~P 

Konferencja. Łódzka Z.lU.P. stała 
się drogowskazem dla. na.szych or­
gan-iza-cji fa.bryc:znych, na.kreśliła no 
we formy, wytknęła błędy, wystę~ 
pujące w pracy. 

Przed konferencją nasza praca 
wydawała się wielu z nas zadowa­
lająca. Jednak dopiero wypowiedri 
które usłyszeliśmy w toku dyskusji 
wskazały nam usterki w pracy za~ 
rządów kół. 

j Okazało ~ię więc, ie zwracitllśmy 
zbyt małą uwa.gę na spr&wę współ­

j zawodnietw& pracy i odcinek :zawo-
1 dowy. Winniśmy otoczyć srrezególną 
opieką młodzieżowe brygady, które 
do chwili obecnej napotykały na 
wiele trudności. Majstrowie nie za.­
wsze docenia.ją zn&czenie współza­
wodnictwa młodzieżowego. Pmwa­
lają czeka.ć.na· naprawę ma.szyn, za­
miast n&tychmlast usunąć defekty. 
Tym postępowaniem zniechęca się 
młodzież do współzawodnictwa. To 
samo suche i forma.łistycme odno-

1 szenie się do młoozieży dało się n­
i uważyć również wśTód kiero"'°"Dii-

ków oddziałów. 

I 
Naszym zadaniem jest ziikwddo­

wać ten sta.n rzeczy. Kierownicy i 
madstrowie winni nawiązać współ· 
pracę z orga.nizacją młodzieżowa. 

Musimy sobie swzerze powiedzieć 
w oczy prawdę, ehooby on& była 
przykrą. W ten sposób usuniemy 

-najdotkliws.c;e bolączki młodzieży 
zorganizowanej f zwiążemy ją sil• 
niej z za.kła.dem pracy. 

łi'l'. KWAPISZ. 
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Kroniko Pabianic Jak przebiega szkolenie Eliminacje 
zespołow artystycznych 

BRZEZINY. - W ubiegłą nie­
dzielę odbyła się w Brzezini:ich 
eliminacja świetlicowych zespo­
łów artystycznych Z.il.1P. 

Są jeszcze braki 
„ • niedopatrZ:eni~ 

KOMU WINSZUJEMY 
Piątek, dnia 4 listopada 

1949 r. 
Dziś: Karola 

WAŻNIEJSZE TELEFONY 
O - Straż Pożarna 

Komitet PZPR. 
4 - Sekretariat 

. 289 - I sekretarz 
415 - u~ sekretarz 

6 Kom. „Służby Polsce". 
10 Pogotowie Ub. Społeczn. 
23 PZPB 
63 Komisariat M.O. 
66 Zarząd Miejski 
91 Dworzec Kolejowy 

112 P.C.K. 
143 Zanąd Miejski ZMP. 
213 - Telegraf , 

Szkolenie partyjne w Pabiani­
cach objęło już wszystkie zakłady 
przemysłowe na terenie miasta. 
Na prowadzone przez prelegentów 
KM FZPR kursy wyznaczono w 
pienvszym rzędzie tych towarzy­
szy, którzy jeszcze nie przeszli ża 
dneqo przeszkolenia ideologiczne­
go. Przy w·yznaczaniu towarzyszy, 
prowadzono ustne konsultacje i 
szczegółowo rozważono każdą 

kandydaturę. Mimo to, w większo 
ści wypadków na kursach notuje­
my wciąż jeszcze niedostateczną 
frekwe ncję. 

W FABRYCE ŻARÓWEK 
Organizacja partyjna w fa bry ce 

żarówek należy do słabszych na 
naszym terenie, zwłaszcza jeśli 

chO<l:z;i o prężność i aktywność. 
Największym . niedociągnięciem w 
prncy orga.nizacji była ni::zwykle 
słaba frekwencja towarzyszy na 
zebraniach partyjnych. Podobne 
braki występu.ją i obecnie na zor 
ganizowanym niedawno kursie 
szkolenia ideologicwego. Kurs 
ten miał odegrać nie małą rolę 
na drodze wi~kszego uaktywnie­
nia towarzyszy z L. 1. Niestety, 
je-ś1i frekweticja 6ię nie poprawi. 
kurs swego zadania nie spełni. 
Na jednym z ostatnich wykładów 

Redakcja ,,Głosu 
- Armii Czerwonej I było zaledwie 50 procent kursan­

Pab!anic": tów. Niemniej trzeba stwieTdzić, 
19, teL 287. że towarzysze obecni na zebraniu 

wykazali duże opanowanie przed W PZPB 
miotu i brali żywy udział w Nie lepiej, a może jeszcze qo-
dyskusji. TrzEba wpływać na kur rzej, było ostatnio na dru11im kur 

sie partyjnym przy PZPB. Lista 
santów, by jednak nie opuszczali obe·cności wskazywała, że kurs 
wykładów, podnieść dyscyplinę obejmuje 50, na wykładzie było 
partyjną. W przeciwnym wypad- jedna.k zaledwie 22 towarzyszy. 
ku kurs przyniesie pożytek jedy- Cyfry te nie wymaqa ją komenta­
nie znikomej części towarzyszy. I rzy. Na kursie tym zastosowano 

W zntożenie "\Valki 
analfabetyzmem 

Sanacja pozostawiła nam po so początkowego nauczania. Nauka 
bie straszliwy spadek: wiele set na kursach zostanie dostosowana 
tysięcy analfabetów w całym kra do warunków pracy zmiarrc;woj 
ju. Zgodnie z uchwałą rządu i i tnvać będzie prz·zz okres ok. 
Partii, analfabetyzmowi wytoczo- pięciu miesięcy. Wykłady odby­
no bezwz~lędną walkę. Ta ha- wać się będą trzy razy w tygod­
niebna pozosfało~:ć z czasów sana niu. 
cji musi zniknąć zupełnie. O zorganizowaniu kursów po-

Jak wykazały prowizo~yczne wiadomione już zostały wszyst­
obliczenia na terenie samych ty! kie oddziały PZPB. Kierowni­

ctwo kursów oglosiło gorący ko Pailstwowych Zakładów Prze 
apel do wszystkich pracown:ków 

mysłu Bawełnianego w Pabiani- PZPB, aby nakłaniali swych' ta-
cach znajduje s:ę około tysiąc· warzyszy pracy - analfabetów do 
osób nieumiejących czytać i pi- zapisywania się jak najliczniej na 
sać. Osobom tym już w najbliż- te kursy. 
szym czasie zostanie udostępnia- Precz z fałszywym w~iydem! 

na nauka. Trochę dobrej woli i chęci - a 
Kierownictwo świetlicy PZPB analfabetyzm w naszym kraju zni 

organizuje cały szereg kursów knie zupełnie. rb. 

Z ogólnopolskiej ko~!ferencji w Pab~anicach 
Drogi zwiększenia p·rodukcji żarówek 

Na ogólnopolskiej konferencji ( ność premiowania są hamulcami 
przodowników J2!acy, jaka od}?yła w rozpowszechnianiu się tego W!lŻ 
się ostatnio w fabryce żarówek nego dla n~s ruchu. 
w Pabianicach zasadnicze mera.ty Należy zapewnić racjonalizato­
wygłosili: tow. Żurawski i inż. rowj wszelką pom<JC techuir:mą i 
Keich. opiekę ze strony inżyniera, tak 

W dyskusji nad referatami wy jak to s~ę d2.ieje w ZSRR - r.1'5-
pływały wnioski o dużym znaczc w!ą tobotn'cy. - Wzomw:ić sie 
niu. • musimv na tn~:c,rach rallzicc~.ich-

Przodownica L-1 w Pabiai1icach pc1:1Jeważ n~ o ;e wyprC:bowanc 
ob. Kosecka apeluje o szkolenie Należy tsk±" ".1p')zr:>ć załogę z 
kobiet v; przemyśle żarówkar- planem nndukcji, rrz<>b,l. p!'.u: 
skhn. ten oir.6,\1c na zcU~i.. f,,,~l\ i prze-

dyskutnwa<~ Zbliż~j:~c plEi.n cio 
robotnika, uzyska się zaintereso­
wanie zal.Jgi produkcją. 

Wskutek tego, że dziś jeszcze 
w wielu zakładach załoga nie zn.a 
planu, istnieje słabe zainteresow a 
n.'.e załogi ruchem wspólzawodai­
ctwa. 
Należy organizować z przodow­

njkami pracy regularne narady 
wytwórcze. Doświadczenia przo­
downików \ inu: b:ć \\'ykorzysta 
ne '" całym zakładzie. Na tye;h Racjonalizatorstwo mogące dać 

Państwu ·ogromne oszczę<lności 
energii i surowca nie stoi jeszcze 
na odpowiednim poziomie. Doryw 
cr:1 kontakt racjonalizatorów .z in 
teligencją techniczną oraz 1:Ll{ias 

· naradach 'osiągnięcia i wynalazlli 

Robotnicy z Pabianic ~yt1~~~w::~~~dów pracy muszą „ 
złożyli wieńce Tow. Grynberg z Ifatowic zwra 

ca uwagę na fakt, że w przemy­
na grobach po1egłych śle żarówkarskim 80 procent pra-

Ob. Leszczy1iski. mówił. by za­
prosić na następną konferencj:; 
także konsumentów. aby wyrazili 
swe życzenia, względnie uwagi, co 
do produkcji lamp. Proponuje tak 
że stworzyć „kluby młodych te-:h 
ników". 
Konferencję zsumował przewod 

niczący Okręgowego Zarząćl.i.; 
Związku Zawodoweg-o Metalow­
ców, życząc uczestnikom pomyśl­
nych wyników w pracy oraz prze 
niesienia zagadnień konfcren.~ji l<:.l 

ich zakłady. , 
W przerwach między obradami 

goście zwiedzili naoianicką wy­
twórnię lamp, żłobek fabryczny 
oraz wzięli udział w urocz;ystości 
wręczania nagród przodovmikom 
pracy. Jas. 

nową metodę szkolenia. 
Dla zapoznania zebranych z te­

matEm czytano fragmenty broszur 
~i. Metoda taka jest niezła, musi 
być jednak konsekwentnie przepro 
wadzana. Mianowicie po przeczy­
taniu określonego rozdziału, czy 
związanej z tematem części, bez 
względnie należy rozwinąć dysku 
SJę i omow1c trudniejsze sfor· 
mutowania izagadnienia. W PZPB 
zadowolono się jedynie czyta­
niem. Taki system przepracowa­
nia ma tcrialu nie p rzynies!e niko­
mu pożytku. Ktoś to trafnie okre 
ślit ,„Jednym uchem wejdzie, d ~u 
gim wyjdzie" . Zagadn 'enia u­
strojów społecznych są dla więk­
szości towarzyszy trucln2, naszp1- · 
kowane nowymi, nieznanymi im 
dotąd, określeniami . Okn~ślenia te 
wymagają tłumaczeń. Jeaynie po 
wyjaśnieniu istniejących wątpli­
wości w dyskusji - przerobiony 
temat zostaje ugruntowany. 

Udział w niej \Vzięły 4 sekcje 

z terenu powiatu. Oceną komisji 
- pierwsze miejsce przyznano 
zespołowi ze wsi Różyca, który 
w programie dał jeden krótki u ­
twór dramatyczny i popisy chó­
ralne. 

Zdobycie przodującego miejsca, 
upowa~nia różyczan do wzięcia u ­
dziąłu w eliminacjach wojewódz 
kich, które odbędą s'.ę w najbliż­

szych dniacl1. 
W czasie popisów, na specjal­

ne wyrczmenie członków jury, 
zasłużyła sob '.e sekcja z Pludwi­
na, gminy Biała. Otrzymali oni 
drug'e miejsce za sztukę Maksy­
ma Gorkiego pt. „Matka". 

Trzeba podkreślić-, iż zespól 
powyższy pracuje w nadzwyczaj 

W PZP WEŁN. Nr 41. ciężkich warunkach organizacyj-

Stosunkowo ~omyślnie przebie- nych, nie pos'.adaja do tej pory 
qa kurs w PZPWełn. nr 41. To~-a kierownictwa techniczne110. Mi­
rz.y.sz~ wyslu_chali już . 6 ":"Ykta- mo tych trudności, młodzi ZMP­
dow 1 na oqoł .'~ykazu.ią dosc ~o· owcy wywiazali sie ze swych ról 
bre „otrzaskame w przerobie- · k ; 1 · · , , 

h 1 · . h 1'T . • k bez wie SZ) c 1 zastrzezen, zys.<u-
ny.c c ~aqac n:~mat · •41a1wię 5ze jąc podziw i uznanie członków 
zamt. 1 es owanie wywołało oma- I K . „ S d . k' . 
wianie ,,kapitalizmu''. Trudno s!ę om1SJ1 ę z1ows teJ. „ 

temu dziwić, znali kapitalizm do- (Cz.) 
brze z praktyki , teraz poznali je- 110110110110110110110110 
qo treść w naukowym ujęciu. 

Szereg towarzyszy pytaniami Z f Ó ż 
wybiega naprzód, np. chciałby już oliarę 
wiedzieć, jaka je:st różnica m!ę-
dzy · socjalizmem, a komunizmem. 
Kurs z całą pewnością spełniał 
by zadanie, qdyby nie k:epska 
frc·kwencja. Nie przekracza ona 
70 procent. •Należy ją uznać z3 
nie wystarczającą. 

na 

Odbudową Warszawy 
011011011011011011011011 

Akademia ku czci Chopina 
. w Fabryce Chemicznej. 

W ubiegłą niedzielę w Fabryce 
Chemicznej odbył się koncert, po 
świc:con ' twórcwsci Fr. Chopina. 
Wystąpiły: świet I :có,va orkiestr:i 
pod dyr. 'ob. Romana Ziółkowskie 
go oraz szkolny zespół re·~yt.ator­
ski. Solistami. byli: dyr. I<'.. Lu­
bawski, wykonawca 1>:ilku ut·.vo 
rów fortepianowych oraz ob. 
Wiśniewski - śp'.ew. Chór fa-

bryczny pod batutą ob. Lubow­
skiego wykonał „ż:1czenie" Cho­
pina i „Polonez A-dur". Szcze­
gólnie udanym punktem uroqy­
stości była melodeklamacja ucz­
nia Gimnazjum Chemicznego, 
Hanka pt. „Marsz żałobny". Or­
ganizatorom imprezy należą się 

słowa uznania. Eska. 
C zas zabezpi·eczyc' bohaterów cowników, to kobiety. Kr>biet~ ·te 

należy kształcić na brygadierki, 

k• W Dzień Zaduszny l iczne dele- mistrzów, inżynierów. Wysuwać 
wagon i I «acje zakładów pracy, szkół, in- na kierownicze stanowiska i oto-

Dalsze prace przy :.tytucji użyteczności publicznej, czyć opieką. 
organizacji politycznych i spo- Ob. Justynowicz kierownik pro-

budowie nowej ulicy łecznych, udały się na cmentarz dukcji z L-3 omawia opracowarJe 

Konkurs na opis metod pracy 
Pi-sa1iśhny o wmowieniu robót miejscowy celem złożenia wiel'l.- projektu produkcji lamp promien! 

b d 1. ców na grobach żołnierzy poi- podczerwonych, którymi· zaintere- N K 
przodowników, racjonalizatorów przodujqcych zespołów 

przy u owie nowej u icy łączą- . h a ongresie Związków Zawo 
l skich i radzieckie oraz bohate- sował się J·uż przem"sł drożdżowy 

cej u. Bu11aj z ul. Kilińskiego. 1 J dowych w Warszaw:e zapadły 
Ob · b k k" · rów walk wyzwo eńczych. i inne. ProJ"ekt ten opracował ro-ecn1e prace ru ars ie 1 prace uchwały o pogłębieniu socjalisty 
przy układaniu krawężników Na czysto uprzątniętych gro- bctnik z L-3. Okaz.al się on dobry cznego współzawodnictwa p!·i:.cy 
przerwano, rozpoczęto natomiast bach żołn:erskich zatknięto ~ho-1 i można przystąpić do produkcji. oraz 0 rozpov.·szechn:aniu _ me­
ukladanie rur kanalizacyjnych. rągiewk'., \Vydane przez TPZ o- Lampy te dotychcz::ts importowd- tod. pracy, i ulepszeń organizacyj 
Rury ściekowe ułożono już na raz płonące świece. no. nych i racjonalizaiorsk:ch 
znacznym odcinku, liczącym kil- wśród ogółu robotników. 

kadziesiąt metrów długości. w O- Wybo' r nowych kom·1s·11" Naw:ązując do tej uchwały 
kresie nadchodzących roztopów ru Centralna R::i.da z,\•iązków Za\YO 

ry te przyczynią się znacz.nie do dowych wraz z Głównym Insty-

osu.szenia nie zabrukowanego je~ w Zw1'qzku Bo1'own'1ko'w o Wolnos'c' ., Demokracj'o tutem Pracy ogłosiły Konkurs 
sicze terenu i umożliwią dalsze "t na najlepszy opis pracy wyhit-
prowadzenie prac brukarskich nych przodowników i racjonaLza 
przed nadt.jściem zimy. Dnia 30 października 1949 r. od- sji Rewizyjnej. torów. 

Na wschodniej, bardziej zanie- był się w świetlicy PZPB w Pa- W wyniku wyborów w skład W opi·aco\varu·u 
1 

k 
. h p· Vv 1 z·a d d r b b K Z rnn ·ursowym dbanej ·części ulicy poniewiera ją b1anicac 1erwszy a ny J z zarzą u we.sz 1: o . o . empa y podać należv: 

si„ nadal i' ulega1·ą stopn1·owe1· de Powiatowy Zwiaz.ku Bo3·owników rr. munt, Słowiński· Edw., Małecki · 
. .., · - " 1. Okoliczności, które skłoniły wastacji porzucone szyny i wago o Wolność i Demokrację. Józef, Fr. Grala, Karbowiak Wł., 

niki kolejki żelaznej. Roboty Obrady zaqaił tow. Kempa, po- Pacholczyk L., Sierosławski H., przodownika lub przodującą bry 
· d. b b St C · k z f" St · ł k godę do :szukania lepszych metod ziemne na tym tEfenie przerwano wołał on do prezy mm o . o . . zwor a, o 1a ams aws ·a -

już od dawna i wielki czas po- 1 Jóźwiaka, Sulejową, tow. Thoma- oraz jako zastępcy T. Rutkowski, pracy niż stosowane dotychczas. 
myśleć już o sprzątnięciu tego sa, przewodn. ·MRN. Dąbrowskie- Sipak-Sipecki, Fr. Za.gór.ski. 2. Opis Wysiłków i stara!'1, ce­
cennego, a marniejącego bezuży- 110, Dylę St„ Rakowskiego, Nowa W skład Kom:sji Rewizyjnej lem wprowadzenia nowej meto­
tecznie sprzętu. rb. ka, Rutkowskieqo oraz ob. Stani we;;zli ob. ob. Fijołek Stanisław, dy w życie (próby, napotykane 

Ogłoszenia drobne 
sławską. A. Rusaka; przewodn. Janczank v\/ł„ Michas Leon. Za- trudności techniczne i organiza­
Pow. RZZ - Wirskiego. Prze- stępcy - Alwasiak M. i Zajdel cyjne, stosunek towarzyszy pra-
wodniczył Zjazdowi ob. Moraw- Fr. cy). 

I "· Po wv·borach Zarządu i KomisJ"i 3. Opis istotnych zmian doko-
ZGUBIONO ka~tę RKU Misiak • s.ru. . . · J 
· ' p · 

1 18 
D~·legat Zarządu Woiewodzkte- Rewizyjnej przystąpiono do wybo nanyC1 w metodzie pracy, cel 

Marian, Pabianice, omors rn · t h · · · · dk · t J 
263k qo ob. Jóźwi~k wygło.sil. obszer~y ru delegatów na Zjazd Wojewódz yc zm1ąn 1 opis sro ·ow ee 1-

-------------- referat, w ktorym omow1ł zadama ki. Wybra:-io 15 osób. nicznych użytych dla wprowadze 
ZGUBIONO kartę rejestracyjną Związku na tle uchwal kongreso- Zakończono obrady uchwale- n:a metody w życie. 
na motocykl marki Ardie 4211. wych oraz stanowisko Związku w niem rernlucji, w której między 4. Szczegółowy opis rozmcy 
Pabianice, Armii Ludowej :19. walce 0 pokój. ; 11~vmi czytamy: między dawnym, a nowym sposo 
Górski Stefan. 262k Po wygłoszeniu referatu przy- „Swia<lomi, żę niepodl~qłość na bcm. 
ZGUBIONO pieczątkę Tkalni Me stąpiono do wyboru komisji: Mal- szej Ojczyzny, szczęście i·bezpie- 5. Uzyskane wyniki (wzrost wy 
rhanicznej, Hieronim Joch'mek. ki, wn:oskowej i Mandatowej. czeństwo przyszłych pokoleń zwią dajnoki, jakości, oszczędności). 
Zelów ul. Piotrkowska 22. \ Odczytano sprawozdania ustępu zane są ze zwycięstwem s ~ł po- 6. Wpływ i;owej metody na 
Z dniem 10. 10. 49 r. unieważnia. jąceqo zarządu finansowego i or- j stępu, będziemy nic·wzruszenie wzr~t zarobko\~'· . 
. _ 261k ganizacyjnego oraz sprawozdanie stnć na oruncie międlynarodowej / .7 . . zastosm~'anre i rozpowszech­
:;;·cuBIONO 1 listopada zegarek Kc>misji Rewizyjnej. Po dyskusji, I solida.rnośri obozu walczącego o I nieme nowe] . m:tody p~acy w 
i:·zny, Uczciwego znalazcę proszę krótkiej zresztą, przystąpion,? do w~lno~ć i pokój z~, Zw'.ązkiem Ra :wym z.akładz:e i .w d.aneJ galęl1 
o zwrot za wynagrodzeniem, Jan- wyboru nowego Zarządu i h.om1- dz1cck1m na czele. przemysłu. 
l:J\vski Tadeusz, Pabianice, Ga-
w~·::ńska 3. 260k 
POSZUKUJĘ: lokalu możliwie w 
centrum Pabianic o metrażu 41 do 
.1:-; m kw. Front lub w podwónu. 
Z·,ło«zenia Łódź, Południowa 1 

CZYTAJCIE ·„GŁOS PABIANIC" 
.,(Galanteria).. 253 I o 11o11on011o11o11 o li o lic:> O li o Il O li o 11c:> 11 r:::iur:::\JJc:> 11~ 11 .......,"-= 11 ..-.. 11 ..-..11 O li<=>"....,, .. 
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8. Jakie środki można przeds:ę raz wydane w formie broszur. 
wziąć. ażeby jak najszerzej roz- l Autorzy opublikowanych prac 
powszEchnić nową ulepszoną me · otrzymają • honoraria autorskie 
toclę prac·r. ! Poza tym za prace najlepsze Sąd 

Opis po,„1111en być zwięzły, 'Konkursowy przyzna 29 wyso­
jasny, czytelny i w miarę rnożli- kich nagród pieniężnych. 
wo'·ci sporządzony na maszynie. Dotychczas zgłoszone zostały 
Pożądane są rysunki. Wyróżnione n.astępująi::e nagrody: 3 nagrody 
prace będą opublikowane w „Ro po 100.000 zł, 3 nagrody po 
botniczym Przeglądzie Gospodar 50.000 zł, 5 nagród po 30.000 zł, 
czym", w „Przegiądzie Orgamza- 8 nagród po 25.000 zł, 10 nagród 
cji'' i .w innych cz"'sopismach o- po 10.000 zł. 

Uroczystość transmitowana przez. Polskie Radio 

Pracownicy L-1 otrzymają nagrody 
W ostatnich dniach odbyło się w 

~wietlicy PWLE L-1 w Pabiani 
cach uroc3yste wręcizenie nagród 
przodownikom pracy. Uroczystość 
była transmitowana przez Pol 
.:lde Radio. 

Po powołaniu prezydium prze­
wodniczący Rady. Zakładowej L-1 
tow. Szmich wyraził radość, że mo 
że wrę~yć nagrody przodującym 
zespołom. 

„Cieszy mnie fakt - mówił, -
że współzawodnictwo w naszej fa­
bryce przyniosło takie .suk~.:sy, 
jak przedterminowe wy1wnnn1e 
planów, oraz poważne os~c;·ędno 
ści. Raduje nas także, że ru~h 1 a 
cjonali<:alorsk: zos!al należycie zroz•1 
miany przez naszą załogę. Obecn ie 
mamy 24 racjonalizatorów, w tym 
8 kobiet". 
Następnie przystąpiono do wrę­

czenia nagród za najlepsze wynik 
w III-im etapie we wspótzawodnic 
twie indywidualnym, w którym 
wyróżniono i premiowano 15 pra~ 
cewników. We współzawodnlct\vie 
zespoło~vym na 21 zespołów wy­
różniono 7 zespołów. 

Pierwsze miejsca we współza­
wcdnictwie indywidualnym zajęli 
nrac:!wriicv: Irena Der<lon - 160 

procent, oraz Wiktoria Walczak -
152 procent. · ~- "· 
Zwycięzcą we współtzawodnic-

twie zespołowym okazał się zespół 
25a z przodownikiem K. Tomic­
kim. Zespół ten uzyskał 335.5 
punktów, oraz 15.000 zł nagrody. 

Drugim jest zespół 22-a z przo 
downikiem Janem Majewskim. Ze­
spół ten osiągnął 250,5 punktó\v. 
T~zecie miejsce uzyskał zespół 260. 
z przodownikiem Stefanem Roma­
nowskim, uzyskując 209,5 punk-
Lów. .;r,; .. ~-
. Na czwartym miejscu . uplaso­
wał się zespół 35 b przodownikri 
Tadeul!·za Jakubka. Zespół uzysk;:;! 
182,5 punktów. ~~~;;.....~·· 
Piąte miejsce uzyskal zespół 

24a z przodownikiem Jerzym Ku­
biakiem - 172,5 punktów. •! ~•·; 

Szóste miejsce zajął zespól Wan­
dy Maciaszek, uzyskując 131/ 
punktów. Na siódmym miejs'.!1: 
znalazł się zespół 30a z pnzodovrni 
cą Heleną Garbarą; osiągnął en 
t:{ko 63.5 punktów. Wszystkim 
wyróżnionym zespołom orkiestra 
świetlicy grała kujawiaki, mazury 
itp. -· ' '• "'.i':' 

Tenor Gryglewski w:;konal :.:::­
ri>:I!' n;„~„; rA.<b:ieckicb 



Co pisała prasa łódzka· 
w dniu 4 listopada 1929 roku 

1120TYSIĘCY ZAREJESTROWANYCH „KRWAWA ZEMSTA NA 
BEZROBOTNYCH W ŁODZI" PRZYSTANKU TRAMWAJOWYM" 

,,Głos Poranny" donosi: Państwo· Pisma łódzkie obszernie rozpisują 
wy Urząd Pośrednictwa Pracy notu- się o „sensacyjnej zbrodni;, dokonanej 
je na terenie Łodzi 20.043 bezrobot- przez niejakiego Wojciechowskiego, 
nych. Z zasiłków korzystało w ubie- który postrzelił śmiertelnie dwóch 
glym tygodniu tylko 11.456 bezrobot kolegów - Jana Bykowskiego i Bro 
nych - reszta już wybrała przysłu- nisława Maciaszka, za to, że „"11<-spól­
gujące im zapcmogl. nie odbili mu ukochaną dziewczynę!" fa-, Po~n~;!.~ w~;;~;~~ gie~~~' p~l~~ 

. j w pomieszczeniach firmy „Bławat 
Łódzki", znajdujących się przy Placu 

· Katedralnym. 
P~STWOWY * • * 

TEATR POWSZECHNY Przed domem Nr 101 na ul. Piotr. 
uL 11 Listopada 21, tel. 150-36. kowskiej spłonęło całkowicie auto 

Codziennie o godz. 19.15 „Rozblt· 
ki", komedia w 4-ch aktach Józeh 
Blizińskiego, z udziałem A. Dymszy, 
P. Relewicz-Ziembińskiej, W. Walte­
ra, W. Ziembińskiego i innych. 

Kasa czynna od 10 do 14 i od 113. 

PAiiSTWOWY TEATR 
JM. STEFANA JARACZA . 

ul. Jaracza 27 
Dziś teatr z powodu prób general­

nych nieczynny. 

TEATR LALEK „PINOKIO" TPD 
czynny codziennie - oprócz ponie­
działków - wznowił sztukę pod tyt. 
,,Wilk, koza i koźlęta" - Grabow­
skiego. 
Początek widowiska w dni powsze­

dnie - godz. 9.30, w niedziele i świę 
ta - godz. 12. 

TEATR „OSA„ 
Traugutta 1, tel 272-70 

Codziennie o godz. 19.30, w nie­
dzielę i święta o godż. 16 i 19.30 ko­
media radziecka „Wzywa was Taj· 
myr". 

„LUTNIA" 

wojskowe. , 
ASFALT JUŻ PĘKA 

„Tlepublika" bije na alarm z powo­
du pękania asfaltu na ul. Piotrkow­
skiej. Asfalt ten, zakładany przez ca 
łe lata przez Towarzystwo Asf,alto· 
we okazał się w tak marnym gatun­
ku, że „pc;ka na całej linii i wykru­
s-.r::a się". 

STRA,JKI PROTESTACYJNE 
W HUTACH I KOPALNIACH 

„Republika" donosi z Katowic o u­
chwale związku górników or= związ 
ku metalowców proklamującej wiel· 
ki strajk protestacyjny. 

10 WIECOW W ŁODZI 
\V dniu wczorajszym - pisze „Ku 

rier Łódzki" - odbyło się w Łodzi 
10 wieców, na których uchwalono re 
zolucje don1agające się pracy dla ro­
botników fizycznych i timysłowych, 
podjęcia akcji budowlanej, akcji ro­
bót publicznych, podniesienia zarob­
ków, ubezpieczenia nit starość oraz 
wstrzymania eksmisji i podwyżek 
komornego dla bezrobotnych. 
~ 
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Pięściarze „Związkowca-Zrywu" 
szykują pięści na kolejarzy gdańskich 

W nledzielę pięściarze .,Związkowca - Zrywu" gościć będą dawny 
zespół Gedanit, walczący obecnie pod nazwą Kolejarza. Pięściarze 

gdańscy mieli przyjechać do Łodzi dwa tygodnie temu. Na ulicach roz. 
lepione już były afisze - tymczasem w ostatniej chwłlł Polski Związek 
Boksenkl wyznacr.ył łodzianom inne go przeciwnika-Związkowca z Byd­
goszczy. Związkowiec wyjechał pokonany 6:10, ale tym razem zwycięstwo 
łodzian wydaje się być wątpliwe. 

Na zwycięstwo nie bardzo zresztą Ua:ą sam1 gospodarze. 

- Jeżeli nasi chłopcy będą wal­
czyli z sercem, powinniśmy wyjść 
na remis - mówi nam kierownik 
sekcji pięściarskiej Związkowca Zry 
wu dyr. Saganowski. W każdym 
bądź razie, mamy prawo liczyć na 
punkty Stasiaka, Czarneckiego, Woj 
nowskiego i Niewadziła, a więc na 
te osiem punktów, które nas powin· 
ny uchronić od porażki. 

- Skład nasz będzie się nieco róż­
nił od tego, w którym walczyliśmy 
ze Związkowcem z Bydgoszczy. 'vV 
ósemce naszej znajdzie się dwóch 
młodych pięściarzy. Może oni spiszą 
się lepiej od swych kolegów, któ· 
rzy walc1.yli dwa tygodnie temu. 

Bez względu na wynik tego spot­
kania, tr.zeba przyzna.:, że zapowiada 
się ono ciekawie z tego względu, że 
w ram;ich jego dojdzie do takich po 

jedynk6w, jak: Stasiaka z Drążkow· 
skim, Czarneckiego z Kleinem, Ta­
borka prawdopodobnie z Chychłą, o­
raz Niewadziła z Białkowskim. Jt!ż 
dla tych samych spotkań warto bę­
dzie w niedzielę odwiedzić halę włók 
niarzy. Pojedynki te dostarczą nam 
z pewnością wiele emocji. 

Jako przedmecz meczu Kolejarz 
(Gdańsk) - Związkowiec Zryw od· 
będzie się spotkanie „Concordia" -
Związkowiec Zryw II. Tutaj walka 
toczyć się będzie o mistrzostwo kl. A 
i też prawdopodobnie nie będzie po­
zbawiona ciekawszych momentów. 

Na zak011czenie komunikujemy, że 
mecz Kolejarz (Gdańsk) - Związko­
wiec Zryw odbędzie się wieczorem 
o godzinie 18-ej. Przedmecz o godz. 
16-ej. 

W niedzielę piłkarze klasy A 
kończą swe boie 

OS'tatn.ie mecze piłkarskie o mL 
strzoshvo kl. A okręgu łód?.kiego rrJ. 
zegraue zostaną. w na.dc.b.odzą.cą. nie· 
dzielę dnia 6 listGpad.a. br. 'Na,icicka. 
wiej zapowiada. $:~ mecz Kolejar'za 
lódzkjego z leaderem tabeli Wlóknia. 
rzem ze ZgicTZa. Jako zespół do.brze 
wyszkolony te.chnicz.nie łodziau,je po· 
winni spc,tkanie to roz.strzygnąć na 
OOOOG:lt C :o:cooooooccoo ::: :XX:CIQOC CO C 0€ X C :OX 

swoją korz~ć. Wl6kniuui będ!} di!­
żyć do u~y<ka.nia. dwóch pu_n·któw, 
nbv utrzymnć s/ę na.dal na czele .ta. 
beh. Uzyskanie prze"Z zgierzan wyni· 
ku remisowego ~dzie dla. nich sukee 
sem. 

Dziś i codziennie o godzinie 19.15 
„Ptasznik z Tyrolu", operetka. w 3-ch 
aktacl\ K. Zellera. Toczenowa (ZSRR) 

poprawia rekord świata 

Kolejarz z Kolllt\zek podejm11je S-p6~ 
nię, która ostatnio n ie :nna,idujii . si ę 
w dobrej formie i utraciła juź 4 
punkty. W niedzielę łodi:ianie w.~·stą_ 
P:'I- bez Korpalskiego, l:t6rego berow 
nidwo mn. zamiar nie Tl'yista.wić, pr. 
n·i1'w8ż n.ie uezę.."'Zćza o-n na treningi. 

Jednym z bardzo popularnych sportó~ w ZSRR jest motocykl~. 
Motocykliści radzieccy nie ogranie.z ają się do wyścigów na torach :. szo­
sach, ale b. chętnie startują w wyścigach terenowych. 'w zawodach tych 
bardzo często uczeskl~czą kobiety. O to m!strzyni ZSRR w tej konkuren-

W poniedziałki teatr nieczynny. 

ŁóDZKI TEATR :żYDOWSKI 
ul. Jaracza 2 w . pchnięciu kulą 

Kolejarze mo~ ;r, tego meczu 'l'ly· 
nieiie przynajmniej jeden punkt. cji - Ozolina. ' 

W ramach Miesiąca Pogłębienia PIĄTEK ł LISTOPADA 
Przyjafoi PolsRo-Radzieckiej, Łódz- 13 ..,5 p dn' 13 30 „„ k 1.10SKW A (obsł. wł.) - Mimo 
kl. Teatr żydowski •vysta„,.;a w sobo- :"' rogram ia.. · . m.uzy_ a 1 '· " ... b d 14 OO R d kr k 14 5 zblii...'l.ją.ce~ i;'ę końca •ezonu, t>o· tę, dnia 5 i w niedzielę, dni:i ~ listo- I (Ł1) K:~unikaty. :4.~0 (l} ~iuzyk~. koatleei radl.reccy . roajdują. s:ę nn 

Bo.ruta. będzie miało. srnnse uz:--s'kać 
punkt lub nawet dwa w walce ze 
Związ'ko1vcem tomlU!zowskim. 

Z'l'l'iip:1>r·'l'l'ięe, Jidzk.i będz.'.e pod:j. 
mowat heninminka kl. A ze-or6? Em)e. 
den. z 'Ż""Cblino.. Po os-tatnim dohr~-m 
wyniku, · nz~·6hn;rm przez łodzian z 
„Concord.'ę" - Sll-d"'imy, że t~·m ra.· 
zcrn Zwią-zkowiee Zryw zawody wy. 

Mistrzowie radzieckich Zw. Zawodowych w boksie 
:HOSKWA.(ol~~· wl.) 1-;1't·'!l~d ~00/eew (Ili-n.nowo), W:,koguci.ej - ..ino. 

czołowych p1ęfic;arz; raćLzieck:ch u_ pow (Baku), w p1ork•,weJ - ponow­
cze.«<tnienlo w zakońezotiych fo mi· nie Kniaz!ew (Lenin.grad), -w lekkiej 
•trzostwach Zw. Za.wcdowych. Wśród - Mulin (Moskwa), w I·ółśredniej -
uczestników znnle/Ji się również w:e- ponownie Szc-zerbah."Qw P.foskwa), w 
lokrotni mistrzowie ZSRR Korolew, środiliej - Biefajew (Sw'erdłowsk) , 
Kn.!a.ziew i SzczerbaJww. w p6kiężk'.~j - Turis. (Tallin), w 

pada. klasyczną sztukę rOSYJSką „Bćz t 14 r z . • 'd • hi h • · k · i5 00 dal w doskonałej formie i st.a.le po winy winni" Ostrowskiego i „Wzy- · !) . apo:v~e .;; s c OW'ls a.• · · · 'k' x d h 
wa ,vas Tajmyr" Isajewa i Halicr.a. „Mo':'l'.l ks1ązk1 ~ pogadank~. 1.5.10 prawiaJą. swe wyn1 i. ~ a z.a.wo ac 
Obie te sztuki będą wystawione w Aud~ CJa dla szkoł popoł:idnt?" ych. 'v Tb:·li:;i miotae2ka Toczenowa u· 
f ti 1 5 t k radzieckich i rosyj- 15.30 ~,O krasnoludkac~1 . i sierotce zyskał:i. w pchnięciu kuli! WS911nia 
e~ wa u z u l\farys1" - 10 odc. basru M. Konop- ły wynik 14,86 m. Rezulte.t ten 

ekfoh. nicldej. 15.50 Muzyka rozrywkowa. pnew:·~sza. o 27 cm oficja.lny re_ gm. . 
' 16.00 Dziennik popołudniowy. 16.!.!0 kord świata, należą.cy także do za.. 

1(•11a l (Ł) Aktualności łódzkie. 16.25 (Ł) wodniczki ro.dzieekiej - Sewriu· 

LKS Wł6'knia:rz IB ma. zn. prucrw. 
nika „Cr.ncord.ię" z Piotrkowa. :Mecz 
u.pomada. ai~ e:eka.wie. TJ"udno sta­
wiać 'IT tym :'.ll'YPadku horoskopy. 

T:\"fuły mi5t.rz6w Zw. Zawodowych. ei~iej - Korolew (Yoskwa.). 
ZBRR 1.dc;b""li: w ruus-zej - Kudriaw_ DrniVD.-Owo mistnootwo zoobył te. 

.--l „Jedziemy na wczasy". 16.30 (Ł) W kowej. - li - audycji Towarzystwa Przyjaźni Pol· Na. tyc.h son.mych zawndach usta_ 
~-~"'°" sp6ł l,:P~'\ 

Obóz piłkarzy sko-Radzieckiej - pogadanka J. Wa Mwi.ono również dwa nowe rekor. 
ADRIA (Stalina 1) - „Zaklęta na· leńczyka „O kobiecie radzieckiej". dy ZwiąZ!ku nadzieckie.go. Znany 

Więrej llT.1ln11 po~iadaję. jednak go. 
§cie, którzy w b<>jach, o m'11trZ-O~wo 
utracili zaledwie . 4 punkty. rzeczona" - godz. 16, 18, 20 - 16.40 (Ł) Muzyka radziecka. 16.50 s.printeir z ~.Cńska. pl"Zebiegl 200 m 

film dozwolony dla. młodzie!y. 1 „Z dziedziny radiotechniki" - poga- przez płotki w czasie 23,6 sek„ co Ski d • , • Przed · międ-zyipa.futwowym. meozem 
BAŁTYK (Narutowicza 20) - „Cza I danka inż. B. Klimaszew~k~ego. 17.00 jest nowym rekordem krajowym, a a p1•sc1arzy pilka.rE>kim z Alba.nią. (6 bm.) powola 

rodziej sadów" - godz. 17, 19, 21 ! Koncert .dla przodown~kow pr~cy. .Koczla<lze (Tbilisi) poprawiła po 'f ni zestali. na obóz kondycyjny net~t~-

przed meczem ·z Albanią 

film dozwolony dla młodzieży I l?.45 „Wielka RewolucJa Pazdzier- rnz trzeci '\'I' ostntnich dn;a.ch ro· na mecze z Węgrami puj(!cy piłkarze polscy: . , z mkowa" - aud. słowno-muz. Pow. kord ZSRR na so m p. pł., uzysk.u k G dl k B "6. ki F1 BA~KA (Fran:1sz~~nska 31) -„ wa Org. „Służba Polsce". 18.00 „Z kra- WARSZ.A.WA (obioł. wł.) - W :!wią. Z Kra·owa: ~ e·, ann s·' a 
r~owane lotnisko - JFOd.z. 18, 20 ju i ze świata". 18.15 „Melodie Ś\~ia- jąc c.z~3 11,8 sek. zku z wyjazdsm na d'\'l'a mcei:e pię- nek, Parpan, Kohut. . C . • 
film dozwolony, dl!"' dz1ec1 ta". 18.40 „Wszechnica Radiowa." ściaTSkie na. Węgry reprczcn.tn.cyjuej Ze ślą.s.ka: Sunczyk, ieślik, Wie. 

GDYNIA (Daszynsluego 2) - Pro· k I kł d 1 l H' t · Z b · k '/k k' h . . . cwrok (A.KS), Wiśniewski~ . . h ~· urs - wy a z ~ {u: 1J IS oria OIS pt ars IC a:uzyny polsK.ieJ, PZB na S'l'l'ym zebra z Lodzi: B~ran Pa.tke>lo . B:ogende>rf. gralll; aktualności ~aJowyc 1 za· Polski". 19.00 Audycja dla wsi. 19.15 :n;u w śrndę WVZ'llaczvł do re-prezent&.· z w B' s',____ a 
gramcznych Nr 47 - godz. 11, Koncert symfoniczny w wyk. Orkie- BitUKSELA. W tow:i.rzyskim meczu .. . · h • d 'k' ( k a.rsrzawy: orucz, r.rv.uwy, e-
12, 13, 1?, 1_7, 18, 19, 20, 21 stry Filharmonii Stołecznej pod dyr. piłkarskim reprezentacja Lon<lynu 1,re ~-J'. n:s.t~J:>UJ~Cyc za.wo ni ow 1 \V o- ra.fin. śWiearr. i Mordarski. 

HEL (Leg1onow 2-4) - „Zaklęta na- A. Panufnika. 20.00 Dziennik wie- miwwala. z czoło.wą. drożyną. belgijską. e?~~ " 0 gk: G p n.k Skład reprezentatji Pol.!!ki na metłl 
rzeczona" • - godz. 16.30, 18.30, czorn~-. 20.40 Muzyka rozrywkowa. „Diables Rouges". Spotkanie zakończy D ~1 .Y erc-zC.ah· ·a,hł .r~~ocT.n, S a. ·ego! z Alban·'ą ustalony z<>Strurie w pia tek 20 30 f 1 d zwol dla młodz e nsza., TC ę, ~' owarf, zymurę i I . . . - ! m. o · • 20.55 „Porozmawiajmy" - audycja ło się bezbrnml:..owo. Jaekóle,„ Po~adto' J'akl} reze-rwoTl'i po_ wieczorem. 

MUZA (Pab1arucka 173) - „Zaka.za.- .Binra Studiów. 21.00 „ Ulubione me- * * * Al kl 
ne pfosenki"- godz. ~8! 20 - film lodie" - gra Sekstet PR. 21.40 „40 ~adą_: _Wofo.i:1'1t, Kargier, Kaz:mie-rczak . Szer Wy UCZOOy 
dozwolony <µa młodz1ezy wieków poezji". 22.00 (Ł) Fragment P.A.RYż. ·- Dorocz.ny mięclzyna.rodo· i Fhnkowslu, • 

J>OLO~~A (P1~tt-~owska 67) - „Cza. wspom_nień górnika Cz. Zielińskie~o wy mec.z p:łka.r5ki I-ligowej drużyny Z reprezentacti 
rodz1eJ sadow . - godz. 16.30, z książki „Jak wykonałem 721 pro- a.n.gielskiej „Arsena.I" z paryskim „Ra. N a ringach Na podatawie 81_:1rawo7.dań lde<row. 
18.30, 20.30 - film dozwolony dlłi cent normy". 22.10 (L) Wiadomości dng Clubom". Wygrali Anglicy 2:1 n:ehm ekipy na meez z CzechQsłc;wa· ' 
młod;r,ieży . • " sportowe. 22.15 Koncert rozrywTrn· (0:1). zagranicznych cją. w Vitkoncaeh, Zar-L.ąd PZPN po-· 

PRZEDWIOśNIE - „J?ni 1 noce - wy. Transmisja z Budapesztu. 23.t!O • * * FJtanowil za brak alllbicji wykazanej 

ROB~TNIK (K1lmsk1ego 187) fonia. C·moll nr 1 op. 68. 24.00 (Ł) skim leadera. I ligi angielskiej ,,Wol· słowacJa rozgromiła Bułgarię h:l. okres 1 roku, natom1a.st C1eśl!crtowi. u· 

I . 
o l. os 

Or,cu l.6dzkleso Komitetu I W~Je · 
w64:ddeto Komitetu Polskiej ~!e· 

dnoczone1 Pa.rtli Robotnlct:el 
Reda1tuJe1 

'KOLEGIUM REDAKCYJNB. 
Tele.::on7: 

Redaktor naczeln)' 
Zasti:pea red. naczeb-ego 
Sekretarz odpowfl!dzialny 

219-14 
21S:.Z! 
219-05 
25ł-~ 0%1ał partyjny 

wewn. 10 
Dztal korespondentów robe~-

niczyeh l chłopgldch .ora~ 
redak•orów gnzetek klen-
nych Zt9-ł2 

Dział mutacjl %23·:19 
Dział miejski J sporto-wy !5ł·21 

wewn. I 1 u 
Dział elronom!CZIIJ' 211-11 
Dział fabryczny 216-11 
Dztał rolny 2Sł-21 

WtrWD. li 
Redakcja nocn:i li:t-31 

Ko lpot\at. 
Łódł, PlotrkOW!!ka 'IO, tel. 2!2·22 
Admlntatraeja 260-42 
Detal ogłoszed: Łódt, Plotrkow-

sk.11 53, tel. 111 ·50 ! 11ł·75 

WJ'dawca RSW „Prasa• 
A4r. Red.: Ł6dt, Pioukowska &~ 

Ill·cłe ptęiro. 
Druk. Za.kl. Gtat. RSW „l"r&llll" 

t.ódt, uL :Zwtrkl 1?, teL zoo.u. 

godz. ~6,_ 18, 20 - film dozwolony Ostatnie wiadomości. 23.10 Progr:un ANTWERPIA. Reprezentar,ja W ro·zegranym · w Pradze międzypańlna tych . zawodach od~uną~ od rePTe-
dla dz1ec1. . • , . na jutro. 23.15 Jan Bral1ms - Sym- Antwerpii pokonała. w meczu piłkar- f'!WOTl'~m . meczu. boksersk'.m ~zecho. zcntowania. barw Pe;.!;; ki, .A~. em. na. 

„Wilcze d<?ły" - godz. 15.30, 18, Koncert życzeń. 0.2U ~ŁJ l6a;rn<it:L. verh~mipton Wandm:er.s" 2:1, pro~va_ W Helsinko.cli Włochy zr<'m;-.rowaly dzfolon-0 nagnny. Jak wiad<imo, Ałsze't' 
20:30 - film dozwolony dla. mło- nie audycji i Hymn. dzą.c do przerwy 2:0. niespodziewani& z Finlandi:i. 8:8. zos4:ał wymfoniony w c.zn.si11 przenvy. D-05443 
dzieży „„..a„811m111:.„„„„„„„„„„111111„B111mm„l!lll„„l!lllam„11111„„„„„m:1„„„„„„„„„„„„„ ... „:am11111„„1119„„„„„„„„„„„„„„„ ... „„„„„„ ROMA - (Rzgowska 84) - „śvl'iat się 
śmieje" - godz. 16, 18, 20 - film W. JH·aiew 
dozwolony dla młodzieży 308 

REKORD (Rzgowska. 2) - „Młod~ D I k . d · 'M k 
godz. 16, seanse normalne: 18, 20 
Gwardia" I-sza. seria; dla młodz. a e o o os wy 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Pięt.. 
nastoletni kapitan" - godz. 16 dla , • • 

1 młodzieży· Cztery serca" _ godz. - No, proszę zatrzymac maszyny i Jazda spać. - roz-
18 20 _• :łhm dozwol. dla młodz. kazał Beridze Filimonowowi. - Doktór Batmanow wyz-

śWIT (Bałucki Rynek 2) - Kino . naczył ci dozę snu: dwadzieścia cztery godziny.„ 
nieczynne z pow!>du remontu I Beridze wyszedł na ulicę, trzymając Aleksego pod rę-

TĘ:CZA (Piotrkowska 108) - „Pro· . kę. Gabinet oraz mieszkanie naczelnego inżyniera w 
-gram składany': - godz. 16.30, ' czongrze nadal mieściły się w jednym małym pokoiku w 
~8.~0, 20.30 - film dozwolony dla domu teletechników, dokąd stale przenikały trzaski 

dz1ec1 - · · 
TATRY (Sienkiewicza. 40) - „Nikt 1 zgrzyty. 

nic nie wie" - godz. 16, 18, 20 - • * "' 
film dozwolony cl,la młodzieży Od cieśniny dolatywał szum przypływających fal 

WISŁA (Daszyńskiego 1) - Kino - Proszę cię, Jerzy, nie zwlekę.j ani chwili. Jedziemy 
nieczynne z powodu remontu. na punkt. Tam wszystko rozpalone jest do czerwoności 

WŁÓKNIARZ (Próchnika Hi) - z mocą oświadczył Kowszow. 
Spotkanie nad Łabą" - l\'Ocl 7 ina . . • . 

iG.30, 18.30, 20.30 _ film do- Beridze zrzucił ";Ybru~ol}ą. kosz~lę, obnazaJąc potęz-
zwolony dla młodzieży Iną, mocno obrośmętą p1ers, l przylgnął do ogromnego 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) - dzbanka z wodą. 
„~otępieńcy" - godz. 16'. ~8, 20 I _ Zaraz pojadę, jut jadę - zawołał odrywając się 
film dozwolo~y dla młodz1ezy wreszcie od dzbanka. - Ale pojadę mój drogi sam bez 

ZACHĘTA (Zg:icrska 26) - „Panna. . . . · ' ' ' 
bez posagu" - godz. 16.30, 18.30, c1eb1e. . • • 
20.30 - film dozwolony dla młodz. l ,_ Dlaczego be~e mnie? - zdmruał s1e Aleksy. 

I 

- Tak. Sam jeden. Ty zaś polecisz do miasta. Batma-
now przysłał po ciebie samolot. Czeka„. 

-Na jakiego diabła potrzebny m.i samglot? 
- Polecisz do miasta, do zarządu. Zrozumiałeś? 
- Kpiarz z ciebie, towarzyszu, naczelny inżynierze. 

Zachciało ci się grać na moich nerwach. Ale nie szkodzi, 
baw się, jestem mocny, wytrzymam - mówił z gniewem 
Aleksy. 

- Niestety, Ale.ksy, nie fartuję. Udasz się obecnie do 
Nowińska, a stamtąd, do Moskwy. Złoeysz sprawozdanie 
w Prezydium Rad~ Ministrów. 23.l mi cię puścić, byłeś 
mi wiernym pomocnikiem . .Jednakże nic słę nie da zrobić. 

- Jakie sprawozdanie? Co za Moskwa? 
- Ech, dobrze jest teraz pojechać do stolicy! Wielu 

ci pozazdrości, a ja pierwszy. 
- Co ty.„ czy to na serio? - głos Aleksego drgnął 

- Ale ja nigdzie nie pojadę. Nie mogę w takiej chwili 
pozostawić mojego punktu. 

- Możesz mi, Alosza, powierzyć swój punkt, nie zawio­
dę. Razem z Karpowem i Grubskim zakończymy wszy· 
stko. A lecieć do Moskwy musisz, niezależnie od swojej 
woli. Do Moskwy, rozumiesz dziwaku jeden !„. Przecież 
ciągle marzyłeś, aby się tam znaleźć, 11 S\\'.Oich rodziców, 
żony. Czy zapomniałeś, jak w zimie za nimi tęskniłeś? 

- Cót z tego, że chciałem tam być! Ale teraz już nie 
chcę! 

, 

. - Prezydium Rady Ministrów zawezwało Batmanowa 
i mnie. Ale rozumiesz, że dla nas w tej chwiµ pozostawie­
nie budowy jest niemożliwością. Całą godzinę sprzecza­
liśmy się, kogo. posłać. I doszliśmy do wniosku, że prócz 
ciebie nikt tego Z!łłatwić nie może. 

- Nie! jedźcie sobie sami z Batmanowem. Ja jestem 
małym człowiekiem, kieruję tylko jednym punktem bo­
jowym, nie mogę odpowiadać za całą budowę! - unosił 
się Aleksy. · 

Jerzy Dawidowicz śmiał się serdecznie, opluskując pier 
si wodą z dzbanka. AleksY, wyrwał mu z rąk dzbanek 
i rzucił na ławkę: · 

- Przestań- się wreszcie zabawiać! Łamię sobie urzą­
dziłeś! 

- Słuchaj, Aleksy, mówię poważnie: nie trać czasu, 
bo już o trzeciej samolot odlatuje do zanądu. Spiesz się, 
gdyż Batmanow już dzwonił, pytał czyś już wyleciał. 

Kowszow stał z miną człowieka, który natychmiast 
musi gdzieś ueiekać. Jednakże w miarę tego,.jak niezwy­
kła wiadom?ść. docierała do jego świad?mości; opuszcza­
ła go energia i stanowczość. Zwiesił głowę, jego musku-
larne ręce opadły. . 

„ Beridze w~ożył cey:stl} koszulę, ~odszedł i ujął przyja­
ciela za ranuona ~ 

fd. c. n.J 
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